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Na ·Kongres Pokoju Warszawłe 

Dnia 13 bm. wieczorem przybyli do Warszawy na Kongres Pokoju dele· 
gaci Związku Radzieckiego, Chin, Korei oraz delegat aotyfaszystow· 
sldch emigrantów jugosłowiańskich. - Na zdjęciu: powitanie delegacji 
na Dworcu Głównym w '\\Tarszawie. Na pierwszym planie delegaci ra· 

dzieccy; pierwszy z lewej - Konstanty Simonow, 

witają z radościłl.. Warszalvski -~o.rtYres Pokoju 
I . , I 

WARSZAWA (PAP). - Do Biura Kongres Obrońców Pokoju najser- Grecji, Szwecji, Finlandii I Danii, I ,,Infonnations". Wraz z nimi przyje-
Organb.acyJnego II Swiatowego Kon deczniejsze pozdrowienia. by .na, II Sw!atowym Kongresie O- chał 'red. Parker z londyiiskiego „Dai 
gresu Obrońców Pokoju napływają brońców Pokoju, w Imieniu milio- ly Worker". „ 
z całego świata setki depesz z źycze- Życzertla owocnych obrad dla do- nów"tlc-.zciwyc;!h Judzi różnych świato Wszystkim delegacjom zgotowano 
nlami owocnych .obrad. Depesze po- bra całej ludzkości pTZesyła Kohgre poglądów, wyznań i ras wyrazić zde serdeczne, owacyjne powitanie. Na 
tępiają szykany władz angielskich w sowi w Imieniu milionów inwalidów cydowaną wolę obr,pny p2koj;11 i ~a- lotnisku długo nie milkły okrzyki na 

• stosunku do zagranicznych cJelega- - piętnować podżegaC'Ly w'bjennycb. cześć II Swiatowego Kongresu 0-
WOJ'ennycb · Włoch tmitytut Opieki b ' · p l j · 'ć b cjl oraz prześladowania. bojowników Delegacje witane były serdecznie roncow o co u ~ na .czes przy y-1 

o pokój przez rządy państw Imperia nad Ofiarami Wojny przy General- pr,zez tłumy mieszkańców stolicy o- "".:'ljących delegatow. 
listycznych. , nej Kcmfederacji Pracy. raz prnez .przedstawicieli Polskiego L'Humanite · 

Ponad ao tys. członków Towa~y- 0 gorących uc~uciach, jakimi lu- Komitetu' Obrońców Pokoju: .literata • 
et"'a PrzyJ"aźnl Niemi·ecko • Radziec b Jarosła~va ' Iwaszkiewicza i katolic- O przygotowaniach- do 
" w dzie radzieccy darzą aktywnych o- k w j · h K K W klej z okręgu Lipsk w depeszy swej ie~o ~ublicystę - o ciec a ęt- ongresu W arszawie 
przesyła delegatom na IT Swlatowy jowników o pokój, świadczy depe- rzynskiego. 

sza, jaką otrzymała znajdująca .się O godz. 15 na lotnisko przybyły: GENEWA (PAPJ - J:ak donoszą 
z Pai-yża, francusl;:a opinia d<::n'lokra 
tyi;zna śledzi z najwyższym z3inte 
resowaniem przygotowania do II 
Swiatoweqo Konffresu Obrońców Po. 

Tow. generał M. Naszkowski 
mianowany wiceministrem 

Obrony Narodowei 
WAR.SZAWA r.'AP). - Prezydent 

BP mianował tow. generała Mańana 
Naszkowskiego wicemiolsJrem Obro 
ny Narodowej. --
4 miliony robotników 
słrafkowało , wczora\ 

we Włoszech· · 

już w ·warszawie delegatka radziec- druga grupa delegacji rumuńskiej i 
ka na I~ Kongres L. I. Ananjewa. W delegacja grecka. Wśród . 12 delega-_ 
depes2y tej wyborcy z 207 okr~u w tów rumuńskich znajduje się wybit­
Noglńsku proszą ją o przyjęcie kan:- ny pisarz Mlchai Sadoveanu i metro 
dydatury na łd Const~u 
okręgowej r ckiej, k!P licz 
cującego. zy s~'tee Bas-, 

koju w Warszawie. · 

w~ ~ 
bm. nade ii' lotnisko O ~ 

nhagi 7-oso-
11 - z prze-

dowego -
dla Kimgresu, szla 

. eltti, guber­
kl na czele. 

edstawicie. 
Jel1iifiiiwl'~pNewodiiiiiił społeczn 

organizacji postępowej „Jeden świat" 
- Heiberg I red. Norre Trenders z walki o demokrację, o pokój, dla je­

go walki pr,zeciwko agresji". Druga 

{>Odpisana przez prot Shu Te-hong, w droćlze na Kongres do warszawy 
Pt'2ewodrrlczącego „Stowarnyszenia 

Na zdjęciu: grupa delegatów chińskich. 

Delegacja radziecka na. K.ongres Pokoju 
Bl~oz wia naród _polski 

' narodn nuhier 
Kongres Obrol1 

uy z okazji, aliy 
„Trybuny Ludn" 

racy w Polsce 
ralerskie pozdrowie. 

Od pierwszych chwil pobytu nil zie~ 
mi polskiej odczuliśmy, jak serrlecznie 
wita naród 11alski delegatów pokoju, 
z jak szczerym za.interesowaniem i głę 
hoką .;ympatią oczekuje otwarcia Kon 
grc u P1>koj11, na którym z nową, wciąż. 
rosnącą siłą hętlą potwierdzone żądania 
wozystkich nczciwvch ludzi świata 
okiełzać poclżegac~y wojennych, po!le­
wić pod tJręgierz tych, którzy siej11 
waśń i nienawiść między narodami, ohro 
nić ludzkość prze<l zbrodt1iczymi zakn 
smnl {'Odżegaczy wojennych, twardą rę 

RZYM (PAP). - Ca:tery mlliony 
robotników, techników l urzędników 
włoskich eali:ład6w przemysłowych 

przystąpiło we wtorek· do $trl1jku, 
ktory 'eat jednym z najwlękSltych w 
historii włoskiego ruchu zawodnwe­

Trzeciego Września", przynosi naj- L d • • • • d t · I ' d k• 
:;:e:~~j~~e 0:~~~~:1~o:~~u.św!a~- _ . Jl_. JLO SQ . WOJe W O _ .. i _!.I· O __ '" Z I ego 

ką zabezpieczyć pokoJową pracę ludzi 
i szczęśliwą przyszłość dzieci. 
Kong~cs. Obrońców Pokoju odhcdl!ie 

~i!( w Wan"awic, w slolicy kraju, któ­
t'e~o naród dal pnykład bol1ihcruwa w 
»'aJce z fH~zySlowskimi zaborc11mi, a o-go. Strajk rozpoczą 

14 i takończył się 
strajkiem wypowiedzfa 
kie organ!9.acje zawodo 
Konfederacją Pracy na 

Strajk jest odpowiedzią 
. nie pi:zez przemysłowców 
w spl:awle podwyżki płac. 

D ziś rozpoczynają i.ię w .Wu 
szawie obrady Drugiego 

światowego Kongresu Obrońców 
Pokoju. . 

W walce ' jaka rozgorzała w o­
statnich 4niach ookoła . miejsca 
obrad najwyższego przedstawi­
cielstwa świa~owego ruchu poko­
ju, zobaczyliśmy wszystkie ele­
menty znamionujące naszą epo­
kę. Oto rząd .·wielkiej Brytanii, 
kraju, który chlubił się niegdyś 
swoim demokrdtyzmem burżuazyj 
nym, tchórzliwie zatrzasnął drzwi 
przed reprezentantami ludów pra 
gnących pokoju. 

Prawicowo-,;oejalistyczni mini· 
strowie angielscy, mający pełne 
usta frazesów o wolności i demo­
kracji, uniemożliwili swobodną 
wymianę pogla.dów w sptawie pro 
gram u skutecznej W ALKI O PO-
Kól. • 

N a wet burżuazyjna prasa wy• 
powiada w związku z tym obawy, 
że ludzie zrozumieją to w ten spo 
sób, iż rzqd angielski chce nie po 
koju, lecz wojny. Słuszne obaw!. 
'l'ak właśnie zrozumieją to ludzie 
na świecie, że prawicowo-socjalis· 
tyczny rząd angielski wierny r.tl8:11 
tyckiemu planowi agresji chce me 
pnkoju, lecz wojny. Jakie inaczej 
można zrozumieć stan 
du angielsk'.egJ? 

'Rząd brytyjski pokalilm"1 
pokazał wszystkim lu 
świecie, że w krajach, r 
przez imperialistów, nie 
sca na swobodną wymi 
Imperialiści nie chcą dy 
boją się dyskusji. Wte 
brze z czym przyjdą na 
bojownicy pokoju. Wi 
delegaci ruchu pokoju w 
danie rozbrojenia, zakaz 
pienia agres ji, zakazu 
nia broni masowego zni 
masowej zagłady. 

Co mogą oni p~zeci 
żądaniom? Jakie maj 
przeciwko żądaniom pokoju? ~ie 
ma ludzkich :ugumentów przeciw 
ko żndaniom pokoju. Nie ma co 
przed wstawić nieodpartemu żąd,a 
niu milionów. Można tyli-o s pro­
bowac rowrawić się z iymi argu­
mentami przy pomocy pałki poli-

/ 

cyjnej. lm9erialiści angielscy zrir 
bili to. Teraz już wiemy, przekona 
liśmy sję o tym po raz tysiączny , 
ale za to ze szczególną siłą - jak 
wygląda wolność dyskusji w kr:i· 
ju, rz3dzonym przez imperialis· 
tów. 
Wolność wymiany poglądów wy 

pędzona przez bojących się praw· 
dy podżegaczy wojennych nie jest 
jednak bezdomna. Angielskie pał­
ki policyjne nie sięgają daleko. Są 
kraje, które brzydzą się angiełs· 
kimi metodami j nie boją się nie­
skrępowanej wymiany poglądów. 
Do tych krajów należy Polska 
Ludowa. 

worcu o ejowym v 
kowie gorączkowy ruch. &ary bu­
dynek stacyjny i kryty peron przyo­
zdabia się w przyspieszonym tem­
p ie girlandami izieleni, lasem cho­
rągiewek i flag. 

Na Kongres Pokoju przyjechali 
ludzie, repre1,entujący różne ąwi;i 
topoglądy i różne orientacje -poli· 
tyczne. Są wśród nich rnarksiś· 
ci i nie mark<;it\ci, ludzie wierzą~y 
i ludzie nie wierzący, duchowni 
różnych wyznań, przybysze ze 
wszystkich rrrup społecznych i 
wszystkich krajów. Wszystkim im 
jesteśmy jednakowo radzi. Wszyst 
kich witamy jednym braterskim 
uściskiem dłoni. Wszysry oni będ:} 
mieli jednakowo możność wypo· 
wiedzenia swego poglądu i przed 
stawienia swego stanowiska w naj 
donioślejszej ula ludzi sprawie -

Siary gród trybunalski zacięgo11ł wielotysięczną Wartę Pokoju w oczekiwaniu 
na przyjazd zngronicznycb delegacji. 

· trwalić JJ<>kój i odwróc' ~ 
i grozę 'woj?Y· 

'"olnosc 

iędzy n 
miany z 
przez ·ai~m< 

~ jest ta 
ziemią, j 

a wojną, jak 
I cią a samowolą 

Nasz naród cały 
delegatów na świa 
Obrońców Pokoju. 
sze myśli i uczucia 
pobytu ich wśród nas 

my nowe siły dla nieust~~-IWWi~~~ na chwilę walki o pokój. SZAWA (PA 
Wierzymy, że i oni, nasi dro zy cześnie i w ramach 

goście i przyjaciele, wyniosą z po- Kongresu Obrońców Pokoju miało 
bytu wśród nas silniejsze jeszcze się odbyć w Sheffield posiedienie 
niż dotąd pr~ekonanie, że spra· Rady Międzynarodowego Zrzeszenia 
wa, o którą walczą. jest najświęt· Prawników Demolcratów. 
szą sprawą każdego człowieka. Rząd brytyjski odmówił lub nie na 

l'OKÓJ ZWYCIEż~ WOJNĘ? dał w. ogóle bieeu oodaniom o udzie 

konwencji 
ójst 

,mij'ecnie d ' az swej ni'tzłomnej 'woli 
lf okoju. · 

* "' „ . . 
Rz&dko kiedy _peron -Piotrkowa . o­

glądał tak ,wfelką· masę osób,„ ocze­
kuj11cych na pociąg. Ale bo"tez i po.:.­
ciąg to nadzwyczajny; paciąg.' któ-, 

przckonan:i, że słowa: „Jl 
m:szawski Kongres Pokoju" 

an a , zawsze wpisane do księgi 
• ski.ej :walki narodów o pokó,i, 
la lego Kongi·esu będzie datą 
o w2rostu rnchu walki o pokój, 
10cześnie będzie datQ nowej kl~-
dżegaczy wojennych. 

·ieniu delegacji radzieckiej 1łłl 
IHaLowy Kongres Obrońców Pokoju 

K. SIMONOW, A. SURKOW, D. ZA. 
SLA WSKI, L. so~,OWJEW, A. M.ERE:r 
SJEW, M. ROSSfJSKI, T. JERSZOW .~~ 
W. WOLGIN, D. SZOSTAKOWICZ. 

(„Trybuna Ludu'")„ 

Póraźka oddiiał~w . USA · ~ 
r};' wlezie · ty~h ;_ co w in:iie_niu .na1.·o- . pod Hildzu . 
dow całego sw1~ta krzyzui~ mkC'le~ , MOSKWA (PAP) _ A e ja TASS 
mne plany podzegaczy WOJennych i . . . • g nc 
wyrażają jedność całej postępowej d~~os1, ze . ~owodzt~o . n~czelne ~r-
ludzkości w wal k'ó' . , mu Ludowe] Koreansk~eJ Republtki 

. ce 0 po .J· · . Ludowo·Demokratyczne1 nadało w 
4 
Idą z ork.iestrą du~,m hutmc~ dniu 13 lisfopada kqmunikat ·treści 

P·?trkowscy !'HortenSJl .i„„~ary ~ 1 następującej: ' 
sp1~szą. robotnicy z „Korabia 1 wszy Wojska Armii Ludowej toczyły na 
st~1ch mnych zakładów i;>r~cy, zalu-. wszystkich odcinkach frontu akty­
dma g~sto peron młodz~ez szkoln~, I wne działania wojenne przeciwko 
delegacJe ~~łop6w e okol1~nyc~ ws1, nmerykańskim i południowo-koreań 
przedstaW1c1ele organizac11 pohtycz- skim oddziałom wojskowym. 
nych, ea~odowych i społecznych„. Na wschodnim wybrzeżu w rejonie 

. W tłumi~, obok transparentu z na- na JłÓłnocny wschód od Hildźu woj· 
p1sem: „Fr1eden - Peace - Mir - ska Armii Ludowej zadały porażk~ 
Pokój", stoi kobieta a: dzieckiem na przednim oddziałom nieprzyjaciela ·1 

(Dalszy ciąg na str. 2-ej) odrzttciłv je na połudne. 

I 

ZPDz.: ·Emilii Plater 
.. 
1m. 

zdobyły pierwsze miejsce w ogólnopolskfm współzawodnictwie 
Sąd konkursowy przy Centralnym Zarzą<lzic Przemysłu DT.iewiar~kiego 

- dokładnynł, rozpatrzeniu wy,ników współzawodnictwa brw1żowego za 3 
~warta! hr., w którym brnły udział 24 zakłady, postanowił: . 

nkłndom -P,rzemysln D ·· Plater przyznać pierw-"' 
·sce we współzawodi cego zakłarlu pr.zemy-

rskiego", sztandar dę w wysoko&ei 30 ty-
nocześnie Zakład arskiego i~. M. Bucz-
ł przodującego ziewiarskiego. 

iejsce oraz negr 
ewiarskiego im. 

należy, źe ZP 
czędnemu zużytk 

skały Gdańskie Zakład)'. 

zł przyznano Zakładom 

. trzecim kwartale uzyska 
zł. 



' 
!Hl 

Pocląq 
pohoju 
M ijają szybko kilometry. Wie 

lojęzycznym rozmowom wtó 

Labourzyści po· d p. reg·ierzem ·sy1wetkl delega:tów 
• na Kongres Poko1u 

Art-,,kuł D. los/owskiego no lamach „Prawdy" Deł~,,;acja koreańska t"Uje miatowy stukot k6ł. J est to 
feden z tych pociągów, który prze 
kroczył granicę P1,lski i wiezie 
delegatów z różnych kr ajów do 
Warszawy na Druii światowy 
Kongres Pokoju. · 

Od małej sta~yjkl granicznej w 
Zebrzydowicach aż do samej War 
s za wy na w'!zystkich większych 
i mniejszych stacjach · - tłumy 
polskich dzieci, kobiet I męż· 
czyzn witają serdecznie, muzyką, 
śpiewem, nareczami kwia tów. lu· 
dzi walczącycłt o pokój, rnanife· 
stujl} swoją W.)I~ walki o zwycię'I· 
two pokoju ,ud "ojną. Odpowia· 
dają im ent uzjastyczne okrzyki 
we wszystkieh językach świata: 
mir, pa ix, peace„.. odpowiadają 
im uśmiech11ięte radością twarze 
Rosjan, Szwa,jc:irów, Albańc:iyków 
i Włoch6w, Bułgarów, i Ekwador· 
czyków, Francuzów, M()ngolów, 
Amerykanów i Kubańczyków . 

Jakiś Mulat podczas postoju po 
ciągu całuje serdecznie małe dziec 
ko, grupa Francuzów ściska ręce 
polskim robotnikom, Jakaś Włosz 
ka obejmuje ramieniem Polkę. 
Ktoś zaintonował po węgiersku 
Hymn Pokoju i zabrzmiała zgod· 
nym chórem wolna PIEśi'i NA· 
DZIEi I ZWYCIĘSTW A. 

Biało-czerwone i błękitne sztan 
dary, tęcza barw, napisów i ha· 
seł, żywe g&łębie, girlandy, kwia· 
ty, radosne słowa pokoju, przy· 
jaźnie wzniesione na powitanie 
dłonie tysięcy prostych ludzi, łą· 
tzyły gości i gospodarzy nićmi 
głębokiej sympatii. 

Przy oknie wagonu &toi matka 
Zoi Kosmodemiańskiej, oohate~­
&kiej komsomołki, która zginęła 
w walce z faszyzmem i Aleksan­
dra, który parlł w walec, broniąe 
swojej ojczyzny. Patrzy na uśmte 
chnięte twarze dzieci polskich. 
Jest wzruszona. 

„Ze wszystkich swych s.ił będę 
walczyła o pokój, będę walczyła 
z podżegaczami wojennymi" 
mówi stanowczym głosem - wiem 
co t o ból matki, gdy traci swo· 
je najdroż~ze dzieci. My, matki 
całego świata nie dopuścimy do 
n owej rz~zi. Złączymy się wszy~t­
kie, aby zapewnić dzieciom s.zczę· 
aliwe, zawsze uśmiechnięte jutro". 

Pociąg mknie µrzez piaszczys~ą 
równinę Mazowsza. Zbliżamy o;nę 
do Warszawy. Na polnych drogach 
widać ludzi wymachujących chust 
kami. 

MOSKWA (PAP) . - Krytykują.o 
twierdzenie reakcyjnej prasy brytyj 
skiej, jakoby w Anglii panowała wol 
ność słowa i demokracja, znany pi­
sarz i publicysta Za.sławski plsz.e z 
ironią w „Prawdzie". 

„Pan Attlee nie zabraniał Kongre 
su. Pan Attlee je~t zwolennikiem wol 
ności słowa i codziennie rano odma­
wia swe modlitwy do wolności sło· 
wa i żegna się znakiem demokracji, 
a tymczasem jego podwhtdni nie do· 
puszczają nikogo na Kongres. 
Dziś premier-obłudnik może wierno· 
poddańczo donieść Waszyrtgtónowi, 
że Kongres w Sheffield został udu· 
szony bez rozlewu krwi. 

Przewrótna jak kot, tchórzliwa 
jak zając - oto bryty,iska labouny· 
stowska „demokracja" w całej swej 
krasie! ZabL'On · ! Kongresu'! - Nie 
wolno. Naród brytyjski nie pozwoli . 
~ Pozwolić na odbycie Kongresu? 
- Nie wolno. - An1erykań11ki pa, 
nie zezwala. Co robić? J ak wykrr;:· 
cić się z tej syt ... acji? 

I oto przych..odzi z p:>mocą -starv, 
niezawodny środek reakcyjnej i li­
beralnej bu'"*uazji - wypróbowan.l, 
b-adycyjna obłuda, klasyczna hipo· 
kryzja, wyśmiana przez angielsk4 sa 
tyrę i pozośtająca dziś jedynym 
prłlwdziwym uczuciem przeżarteg<> 
fałszem ruchu ~abourzystowskiego. 

Drobna wytwórczość 
musi lepiej zaspokajać potrzeby ludności 

Uchwala Prezydium Rządu 
WARSZAWA (PAP). - Ustawa o dy drobnej wytwórc:wści, jest przed 

Planie 6-letnim prrzewiduje m. in . miotem uchwały poW!liętej w tych 
Wydatny rozwój socjalistycznego dniach przez Prezydium Rządu. 
prtemysłu drobnego, który wm ien Uchwała precyzuje, że zadaniem 
uzupełnić produkcję towarów szero- drobnej wytwórc'lości jes.t produko-

wanie artykułów masowego spoży­
kiego spożycia oraz wykorzystać cia, niewytwar.zanych przez prze­
miejscowe surowce i odpadki prze- mysł kluczowy, artykułów dotych­
mysłowe. Tempo wzrostu produkcji czas Importowanych, artykułów luk 
drobnego przemysłu będzie w okre- susowych 1 służących do zaspoka.ia­
sie 6-lec!a wyższe niż przeciętne nia indywidualnych potrzeb i ży­
tempo r<YLwoju produkcji przemysłu czeń konsumentów, wynllu~jących 
wielkiego i średniego, co (lnalazło I ze wzrastającej stopy życiowej. Do 
już wyraz w planie na rok bieżący. 1.adań drobnej wytwórczości należy 

Dalsze . zwiększenie produkcji ar- również rzorganizowanle szerokiej 
tykułów masowego spożycia, wytwa sieci spółdzielczych punktów usłu­
rzanych przez uspołecznione 1takła- sowych. 

W drodze no Kongres do Warszawy 

Aranżując całą ska,ndallc%Jl'! hi· 
storię z Kongresem w Sheffiellł, 
rząd brytyjski wywołał mimowoli 
'vrużenie, że uczynił to umyślnie -
jak gdyby po to, by dowieiść, że mar­
ksiści mają słll!zn~ć, kiedy mówią, 
Żt': wolność s-lowa i dem~kracja w An 
glii - to tylko obłudna fikcja. 

J ak stwierdza dalej Za.sławski, 
Kongres ObL·ońców Pokoju nie zo-
11tał jeszcze otwarty, a już osiągiqł 
szereg istotnych SUKCESóW. Po 
pierwsze: całk~itą pornżkę ponio­
sła imperialistyczna polityka przemil 
cz1mia ruchu pokojowego i Kongr~­
~ .1 Po drugie: do wszelkich przemó­
wień i i·ezolucji brytyjskich kół rzą­
dzą.cych przybył jeszcze jeden do­
wód, demaskujący ich przygotowania 
i realizację nowej wojny. Naród bry 
tyjski otrzymał prawdziwą poglądo· 
wsi lekcję. Po t rzecie: przywódcy la­
bourzystowscy zajęli właściwe miej. 
~ca, należne im według prawa i za. 
sług. Stanęli oni pod p rc;gierzem ca­
łego świata, a · na błazeńskim ich 
kapturze wypisane są wielkimi lite­
rami słowa : „OBŁUDNICY I ZDRAJ 
CY". 

Niech cieszą się do czasu ci 
obłudnicy swoją wolnością familij· 
nych swarów w radio ; w prasie -
kontynuuje Za.sławski. - Oburzony 
;•łos narodu brytyjskiegc nie rozleg­
m• się ani w brytyjskim eterze, Mi 
też w bl.'ytyjskicj „wielkiej prasie". 
Narodowi brytyjskiemu odebrano wol 
ność słowa wcześniej, zanim usit.:>wa 
no v.yszydzić Kongres Obrońców t?o 
koju. Lecz szyderstwo nie udało si~. 
Wolne słowo zabrzmi z wolnej try­
buny w wolnym kraju. W kraju tym 
również przedstawiciele narodu bry 
tyjskiego uzyskaiłł wolność, której 
pozba ,vieni są we własnej ojczyźnie. 

Ludność woj·ewództwa łódzkiego 
wita entuziastycznle delegatów z zagranicy 

(Dokończenie ze str. 1-ej) 
ręku.. Pokazuje mu wldoc~ny zdala 
na horyzoncie pióropusz dymu 11. lo­
komotywy. Maleństwo nie rozumie, 
a le jego matka wie: aby dziecko nie 
zostało sierotą, aby dziecko n ie pa­
dło ofiarą bomby, leCll. by mogło da­
lej rozkwitać w zdrowiu, szczęściu 
i dobrobycie - tr zeba wzmóc wysil 
kl w walce o wielką I świętą sprawę, 
w jakiej zdąźaJą do Warszawy obroń 
cy pok oju świata„. 

* 

decznie· ściska spracowartą dłoń 60-
letniego ob. Sokołowskiego jeden (l 

delegatów. 
- My I Wy, wszyscy - stwierdza, 

wskazując na przeszło 3 tysięczny 
tłum - obronimy pokój. 

- Miri Paix! Peace! P okój! -
brzmi potężnie głos delegatów i rte­
branej publiczności. 

nowej wojny. Radźcie tak . . aby a• 
tom służył sprawie pokoju jak w 
Związku Racłziccklm, a nie był 
straszakiem w rękach hhperiall­
stów przecłw ludzkości prafnll,llej 
pokoju" - mówił kolejarz ob. Sii 
wińskL 

- SzCtZęśliwych· 1 pomyślnych ob­
rad ! Owocnych obrad w Warszawie! 
- wołają zebrani, k iedy pociąg ru­
&.za zwolna i odjeżdza 'Z peronu, kie­
rując się w stronę Wairszawy. 

WARSZAWA (PAP) - Z wal­
czącej Korei przybyła na Kongres 
3-osobowa delegacja, która w imie 
niu bohaterskiego nar odu koreań­
skiego, krwawiącego w ciężkich 

zmaganiach z imperialistyczną agre 
sją, zamanifestuje niezłomną wolę 
zwycięskiego pokoju w :Korei, jak 
również pokoju na całym świecie. 
Gruzy miast i wsi koreańskich, tru 
py starców, kobiet, i dzieci. roz.szar 
pane przez bomby bestialskiego lot 
nictwa USA - oto najcięższe oskar 
żenie, jakie obrońcy pokoj.u rzucą 
w twarz imperialistycznym zbrod­
niarzom wojennym. 

Na czele delegacji koreańskiej 
stoi nieugięta bojowniczka o wyz­

. wolenie ludu koreańskiego, członki 
ni prezydium Rady Najwyższej 
Zgromadzenia Ludowego Korei, kie 

rownlc1.ka Koreańskiej Ligi Kobiet 
- PAK DEN AI. 
Już od wczesnej młodości związa 

na z koreańskim podziemnym ru• 
chem robotniC2ym, Pak Den Ai po• 
święciła wszystkie swe siły, cały 
swój płomienny zapał rewolucyjny 
sprawie wywalc?.enia sprawiedliwa 
ści społec1,nej i wyzwolenia narado 
wego ludu koreańskiego. Za swą n ie 
zmordowaną działalność rewolucyj­
ną bohaterska działaczka Więziona 
była przez imperialistów jatiońskich 
i rodzimą reakcję. 

D0iś, gdy lud koreański chwYclł 
za broń, by odeprzeć brutalną agre 
sję siepaczy Wall St reet - Pak 
Den Al, której całe życie było nie· 
ustanną walką, oddaje wszystkie sl 
ły, całe wieloletnie doświadczeni• 
bojowe - walce w obronie ojczyz.• 
ny. 

Dele~acja antyfaszystowskich 
emlJ.rrantów jugosłowiańskich 

Na czele delegacji antyfaszystow 
skich emigrantów jugosłowiańskich 
st.-Oi genera~ PIERO POPIVODA, 
członek Stałego Komitetu świato­
wego Kongresu Obrońców Pokoju, 
jeden z czołowych działaczy spo­
śród patriotów jugosłowiańskich, 
walczących z faszystowską dyktat•.l 
rą T it-O. Jest on bohaterem walk wy 
zwoleńczych ludu Jugosławii, prze 
ciwko najazdowi hilterowskiemu. 
Jako prosty żołnierz walczył Piero 

Popivoda o wolność 1 sprawiedli­
wość spo~ec:zną dla swego ludu. Je­
go nieustraszona odwaga i talent 
wojskowy przynoszą mu stopień ge 
nerała. 

Obecnie generał Popivoda·, nieugię 
ty bojownik o wyzwolenie ludu ju 
gosłowiańskiego, prowadzi n a emi 
gracji niezmordowaną walkę w O• ' 
bronie pogwałconych przez agenta · 
Imperializmu anglosaskiego - Tito 
- spraw swej ojczyzny. 

Delegacja Cbio L~dowycb 
475-milionowy, miłujący pokój 

naród chiński, który w ciężkiej wal 
ce wyzwolił się spod jarzma krwa 
wego reżimu marionetki amerykań 
sklej Czang K ai-szeka, a obecnie 
pragnie pokojową twórczą pracą 
dźwignąć swój kraj, poprowadzić 
go ku lepszej przyszłości - reore-
2entować będzie na II Swiatowym 
Kongresie Obrońców Pokoju !IO-oso 
bowa delegacja. 

Delegacja ta przekaże Kongreso­
wi głos setek milionów obywatęli 
chińskich. domaga.Jącycb się trwałe 
go pokoju, zapewniających o niezła 
mnej woli zdecydowanego przeciw­
stawienia się imperialistycznym in­
terwentom. 
Przewodniczącym delegacji chiń­

skiej ~est wt~eprze\vodniczący Stałe 
go Komitetu ~wiatowego Kongresu 
Obrońców P okoju oraz przewodni­
czący Wszechchińskiego Komitetu 
Obrońców Pokoju KUO MO·ŻO. 

Jest on profesorem archeologu t 
przewodniczącym chińskiej Akade­
mii Nauk. Kuo Mo-żo jest również 
znanym pisarzem i publicy.sta. Swą 

twórczość l!teracką poświęcił on 
walce przeciw okupantom japońskim 
! r eakcyjnemu reżimowi Czang-Kal 
szeka. Jednym z jego najbardziej 
znanych utworów jest poemat dra­
matyczny o sławnym chińskim bo­
haterze narodowym, zatytułowany 
„Czu-Yueh". 

Kuo Mo-żo był jednym z organi 
zatorów chińskiego ruchu obrońców 
pokoju. W kwietniu 1949 roku prze 
wodniczył on delegacji narodu chiń 
skiego na Kongresie Pokoju w Pa­
ryżu i Pradze. Przemawia.fąc w czasie 
obrad Kongresu Praskiego, przewo­
dniczący delegacji chińskiej powie­
dział m. in .. 

„5 tys. lat hlswr U narodu chlA· 
sk lego świadczy, że my, ChińczycY, 
nie lubimy wojny. Chcemy pokoju, 
ale pokoj u de~okratycznego, spr&· 
wiedliwego, n ie zaś pokoju fałszy· 
wego. Uważamy za 11wój ob,Owiązek 
oświadczyć w imieniu wszystk ich 
bez wyjątku narodów Dalekiego 
Wschodu, że gotowe są one odd,a6 
wszystkie swe slly wa.lee o trwały 
p0kój". • 

* 

Przez korytarz wagonu przecho 
dzą dobrze znani w Polsce p.isa· 
rze radzieccy - Tichonow, Ven::.· 
Iowa, Fiedin. W rękach trzymaJ~ 
bukiety kwiat,ow z kolorowymi 
wstęgami. Prezent, który otrzy· 
mali na jednej ze stacji. z chwilą przyb~cia pociągli dwo 

Eto cwiety naszej balszoj druŻ· nzec rozbrzmiewa różnojęzycznym 
by~~ powiedział z uśmiechem Ti· gwarem. Wybucha trudny do opisa-

- Bambino, bamQino! - woła wło 
slci delegat, wskazując na małe dzie 
cko. A gdy mu je podano do rąk, o­
świadcza: - Ja, twoja mama i 
tata obronimy dla ciebie pokój! -
Młodzież wymienia adresy z dele­

gatami, którzy wpisują się chętnie 
do pamiętników. - To będ1tie jedna 
11: najpiękniejszych moich pamiątek! 
- mówi Utszula Kowalska, chowa­
jąc alb tlm do torebki. 

„Dóma(J,artrJl się nie-x.mlocznego ustanowiPnia 

slah;ch ord»nariat6w na Ziemiach Zachodn~ 
chonow. . · t j t · l t . To są kwiaty nie tylko na~ze) ma, en uz as yczny gwar: wie o Y-
wielkieJ· przyjaźni, to ~ kwiaty· !lięczna publi~ność oblepiwszy 

. R drzwi i Qkna wagonów i obrzucając 
naszego umiłowania Związku a· delega tów desz1:2em wiąunek kwia­
dzieckiego, którego konsekwen~n.t towych - szuli;a środków berzpośred 
polityka pokoju łączy wszrs~kt~h 
Judzi postępu na całym 8w1ec1e niego porozumienia się z nimi. Nie 
w jeden, potężny obóz walki ~ &.· jest to łatwe, gdyż jadą nie tylko de 
greqywnym imperializmem arne· legaci radzieccy, ale włoscy, węgler­
rykAń'lkim o TRW Ał,Y POKń.1. scy, vietnamscy I inni. 

Zabójstwo 
prez-ydenta W eoezueli 

Jak donoszą z Caracas, 13 listopa­
da w godzinach rannych został tam 

zabity prezydent Wenezueli Carlos 
Delgado Chalbaud. 

Kan dyd at . 
bloku postępowego 
zwycięża w wyborach 

na prezydenta Gwatemali 
Według napływających z Owa.te· 

ma.U v.riadomości. w wyborach na sta 
nowisko prezydenta państwR odniósł 
zwycięstwo kandydat bloku postępo 
wego płk. Jacobo Arbens. Jego 
kontrkandydatami byli: zaciekły re 
akc.loni&ta gen. I. Fuentes oraz by· 
ły ambasador w Waszyngtonie 
Grimados. 

I Nowe !.~czk i 
pocztowe 

I z o kazi i Kon1resu 
WARSZAWA (PAP). Minister 

Poczt i Telegratnw wydał zarzą· 
dzenie wprowauzenia do obieir·• · 
nowych znaczków P• .-·ztowych z 
okazji II światowego Kongresu 
Obrońców Pokoju. Nowe znaczki 
wartości 40 groszy i 45 g roszy 
przedstawiają białego goteh.ia :·v 
locie; u góry z;naczka znajduJe się 

.napis „światowy Kongres Obroń· 
1 ców Pokoju", u dołu „Poczta i>ol 

ska" i wartość znaczka. Kolor zna 
czka wartości 40 groszy - nie· 
bieski, wartości 45 groszy 
czerwono-bia ty. 
Zarzą.dzlinle weszło w życie 

z dniem 13 lis topada br. 

Okazuje słe jednak, te wspólna, 
wielka idea, jaka ożywia zagranioz­
nych delegatów i masy zebranej 'lud 
naści polskiej; pokonuje trudności 
lingw istyczne, bo oto stara chłopka 
z Łaszczyna, · ściskając rękę dele­
gatki włoskiej wola po chwili.,z en­
tU!zjazmem: „Pacze", a tamta Jej rtie 
mniej entuzjastycznie odpowiada : 
„Niech żyje pokój". 

Huraganowe okmyki: Niech eyje 
pokój! Niech żyje Stalin! Niech zyje 
przyjaźń i br aterstwo narodów! -
zagłuszają stuk odjeżdżającego po­
clągµ, który uwozi wrarz z delegata­
mi wyrazy gorącej. niezłomnej woli 
walki o pokój, prnekazane Im praez 
masy społeczeństwa piotrkowskie­
go. Tę niezłomną wolę w imieniu 
wszystkich narodów świata demon­
strować będą jutro w Warszawie u­
czestnicy II Kongresu Pokoju. 

* • * 
SERDECZNE PRZY JĘCIĘ ZGOTO­
WAŁO DELEGATOM SPOŁECZE:N­

STWO KOLUSZEK 
Łopocą na wie1.rze barwne flagi, 

kt órymi udekorowany jest dwomec 
w Koluszkach. Dominuje kolor nie• 
bieski. Olbrzymie chorągwie. a na 
nich emblemat pokoju - gołąb. 

Na olbrzymim transparencie wi­
dać sztandary wszystkich krajów, 
biorących udział w Swiatowym Kon 
gresie Pokoju. Nad transparentem 
portret Generalissimusa Stalina l czo 
!owych bojowników pokoju. 

Zbliża się godztna 16. Na żakręcie 
llka.zuje się pióropusz dymu nądjeż­
dżająceg'o pociągu. 

- Jadą! Jadą! - r~ega się w 
koto. Z piersi zebranych wyrywR s!e 
ókNyk: - Niech żyje pokój! Niech 
7.yją jego obrońcy! 

P.ociąg wjeżdża na stację, iwcilnia 
bieg I staje. Kobiety z dziećmi na 
rękach . starrzy i młodzi blegna do ot 
wartych okien, ściskają gorąco wy­
ciągnięte ręce delegatów, podają im 
kwiaty. 

Ob. Leonard Sokołowski, członek 
spółdzielni produkcyjnej w Gałków­
ku. oświadcza: - „Nie wp\J~cili Was 
ang1e lscy tchórze, a my Was przyj­
mujemy z otwartyr:n sercem". - Ser 

Przed oknami wagonu, w którym 
jedzie delegacja Niemiec.klej Repu· 
bliki Demokratycznej, zbiera się gru 
pa młodzieży z Liceum w KdluSll­
kach. 

Uchwała ogólnokr~iowego zjazdu ksiąiy 
- członków Zw. Boiowników o Wolność i Demokracię 

- Niech żyje Wolna Młodzież Nie 
mlec!(a, walcząca o pokój! - brzmią 
okmyld, · 

- Niech żyje! Niech żyje! - od­
oowiadają zebrani. 

Na twarzach - tych na dworcu j 
tych w oknach pociągu-widnieje .ie 
den wyraz: niezłomna wola obrony 
pokoju. 

„Codzien nym wysiłkiem b udu­
Jemy nasz kraj i czynem ut rwa­
lamy pokój, a wy w Warszawie, 
radźcie, Jak założyć karaniec im­
peria listycznym podżeraczom do 
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WARSZAWA (PAP). - 13 bm. 
Odbyło się eebranil! delegatów wo­
jewódzkich komisji księży przy 
ZBoW i D z całego kraju. Zebrani 
jednogłośnie podjęli następującą u­
chwałę: 

My, księża katoliccy, zebrani w 
liczbie 58 delegatów z terenu wszyst 
kich diecezji i reprezentujący prze­
szto 1.200 kapłanów czfonków komi­
sji księży przy ZBoW i D, wyraża­
jąc wolę i pragnienia ogó~u ducho­
wieństwa polskiego i naJszerszych 
r.zesz katolików w Polsce, stwierdzii­
my: 

Od !lzeregu tygodni na terenie ca­
łego liraju, a pr,zede wszystkim ~a 
Ziemiach Zachodnich odbywają się 
masowe ~ebrania księży, braci i 
sióstr zakonnych oraz katolickiego a 
ktywu świeckiego. na k tórych u~e­
stnicy w swoich wypowiedziach i u­
chwalonych rezolucjach domagają 
się wprowadrzenia stałej administra­
cji kościelnej na Ziemiach Zachod­
nich, daji\c tym wyraz pełnego po­
parcia i solidarności z listem Urri;ę 
du do Spraw Wy!lnań, skierowanym 
do dostojnego Episkopatu. 

Ludność Sheffield protestuje 
przeciwko szykanom rzqdu Attlee 

LONDYN (PAP) . - Uniemożli· I li wą owację sławnemu malall'zowi 
wienie pt·zez rząd brytyjski odbycia francuskiemu PABLO PICASSO, któ 
Kongresu w Sheffield wywołało po- ry oświadczył, że całe swe życie i 
tę:imą falę oburzenia w całej Anglii. twórczość poświęci służbie pokoju. 

W dniu 13 listopada w g·machu ra Nustęp!lie z.abrał głos dzle1<an 
tusza w Sheffield odbyło się niejaw- Canterbury - HEWLETI' jOHN­
ne posiedzenie delegatów na II świa SON - który zdemaskQwał ilgre<>yw 
towy Kongres Ob1·ońc6w Pokoju. Na ną p-0lltykę zagranicZitlł imperiali· 
posiedzeniu t ym ustalono sprawę ko s tów amerykańskich i przeciwstawił 
lejności w;.ojazdów delegatów na Kon jej kónsekwentną pokojow11 politykę 
ves do Warszawy. Wiecwrem tegoż Z" iązku Radzieckiego. 
dnia odbył się w Shef field wiec, zor · Po prżemówi~r:iu uczoncg1- brytyj­
ganizowany przez brytyjski Komitet sk\ego BERNALA, zabrał głos sław­
Obrońców Pokoju i Komitet Organi· ny pisarz radziecki, BORYS POLE­
zacyjny Il Swiatowego Kongresu O- WOJ, który w imieniu narodu radzie­
brońców Pokoju. Na wiecu tym zo- ckiego przekazał narodowi brytyj· 
stała uchwalona rezolucja, protestu- skięmu gorące pozdrowienia. 
jąca przeciwko postępowaniu J'ządu Wiec zg-romadził przesEło 3 tysią­
IRbourzys towskiego, który unlemo· ce ucze!ltników, przy czym wielu z 
żl. hvił odbycie II śwh1.towego Kongre I nieb musiało wysłuchać pr:tem6wień , 
su w Wielkiej B1·ytanii. nadą wąnych przez głośniki, stojąo 

Uczestnicy wiecu zgotowali burz- na ulicy wobec przepełnienia sa.lf. 

zaslęc teJ ali:o,Jł I udział w QłeJ 
dtll&iątek i setek księży na wazy!d­
kićh terenach jest dobitnym wyra­
zem I wołaniem cdeto narodu, ie bo 
lesnej sprawy tymczasowości dalej 
przeciągać nie można, że stan ten mu 
si być zlikwidowany, znajdując swo 
je rozwią.zanie w stworzeniu stałych 
ordyn ariatów biskupich l probostw. 

Zawarte w swoim cri:as!ie porozu­
mienie między Episkopatem i R!tą­
dem RP w punkcie tmecim dawało 
nadzieję rzeszom księży i społeC"Zeń­
stwu że sprawa stałej administracji! 
kościelnej na piastowskich ziemiach 
Polski jest kwestią najbl!ż~ej przy­
szłości. 

Niestety! Mija od tej chwili dłu­
gich siedem miesięcy i wszystko zda 
je się świadczyć o tym, że niewiele 
zostało pr;z.edsięwz:ięte w celu 'Zlikwi­
dowania nad Odrą, Nysą i Bałty­
kiem tymczasowości administracji 
kościoła katolickiego. 

Stan ten tym bardziej upokarza 
rzesze kapłanów i wiernych swoją 
wymową, że w okresie tych miesię­
cy stabilizacja potltyczna i gospoda.r 
cza. Ziem Odzyskanych rostała u­
wieńczona umowami międzypaństwo 
wym i. 

Wład!le Polski Ludowej i Niemiec 
ltiej Republiki Demokratycznej w za 
wartym porozumieniu p~ed wszyst­
k imi· narodami i całym światem 
stwierdziły, że gra.nica na Odrze l 
Nysie jest granicą na wi eki ustalo­
n j\1 jest granicą pokoju. Natych­
miast po zawarciu tego hist orycrm e­
go układu napływać zaczęły do wsrzy 
stkich [)aszych komisji prey ZBoW 
i D setki listów I petycji, domagają­
cych się postawienia sprawy tymcza 
sowośd kościoła na forum publicz­
nym, ażeby w ten sposób spowodo­
wać ,iej uregulowanie z pot ytkiem 
dla kościoła katolickiego i społeczeń 
stwa polskiego. . 
Idąc za rzgodnym głosem i opinią 

duchowieństwa i narodu polskiego, 
uważamy, ~e wszelkie prz.eciąganie i 
odkładanie definitywnego rozwiąM­
nia I załatwienia sprawy stałej admi 
nistracji kościelnej na polskich Zie­
miach Zachodnich SPl'.ZYja tylko wro 

gom Polski i pokoju. Jest czynnikiem 
podsycającym rewizjonistyczne pla· 
ny odradzającego się hitleryzmu w 
Ni emt?tech Zachodnich i wykorzysty 
wanym przerz agresorów amerykań­
sko - nlen\jeckich w podniecaniu na 
strojów I paniki wojennej. 

St an taki zagraża istnieniu tysię­
cy i setek tysięcy ludzi, którzy w 
trud.zie powojennym, z płomienną 
wiarą w pr;z.yszłość budują nowe 
szczęśliwe życie na Ziemiach Zacho 
dnich. 

My, katoliccy kslęza Polski, wras 
z całym narodem woliimy: 

Nie chcemy nowej wojny! Nie 
cb celDy rozpętania. zaborczości ame• 
rykansk lej, która tyle cierpień~ przy­
sparza narodowi koreańskiemu! Nie 
chcemy nowego hitleryzmu! 

Domagamy się, ażeby niezwłocs 
n ie, zgodnie z polską racją rianu, 
została rozwiązana sprawa sta­
łych ordyn ariatów biskupich I 
probostw na Ziemia.eh Zachod· 
n ich. 

W naszym najgłębszym prri:ekona· 
niu w rozstrzyganiu tak doniosłej 
sprawy nie może stać na pmeszko· 
dz:ie brak kompetencji prawnych, 
iub inne formalne względy, które nie 
mogą rzagłuszyć głosu sumienia. 
Sądzimy, że w myśl chrystusowe­

go „littera occidit spiritus aet ernam 
vivificat" tak żywotne rz.agadnienie zo 
stan ie ostatecrznie w najbliższym cza 
sie przez dostojny Episkopat rozwią 
zane jak najpomyślniej dla kościoła 

narodu. 

Radzlec•I 
żespół taneczny 

przybywa do Warszawy 
MOSKWA (PAP). - Dnia 14 bm. 

opuścił Moskwę udając się do War­
szawy znakomity, r adziecki a;espół t a 
neczny „Bieriozka" rz. wybitną arty­
stką Nadieżdiną na czele. Zespół ta 
neczny ;,Bieriozka" przybywa do 
Polski w zwią.zku z Miesiącem Pogłę 

bieulit Przyjaźni Polsko - Radziec• 
kieJ. 

f\JieCll 1,qje jedno§ć bojo111nihów o pohój ~a calgn1 ś111ieci_eli 
. . . 
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PRACĄ . WYKUWAMY POJ(ÓJ! WaradJJ Gośc•mińs~a 
}!~downiczy Polski Ludowej, dele­
riatka na II światowy Konsl,'el 

,Obrońców Pokoju. 

. Zaloqa ZPB. ilft. 1 /łlaja 
UJltaĄ cz9nen1 «onqres lflarszaw!ihl 

Wola milionów odniesie zwycięstwo 

przejazd przez miasto w te dni przedkongresowe jest pełen nlespo 
dzianek. Szare i monotonne domy Łodzi wyglądają zupełnie ina 

czej niż zwYkle, inaczej nawet niż w dni wi.elklch świąt robotni­
czych. Przejeżdżając przez miasto widzisz: do czerwieni i bieli do­
łączył 1lę kolor niebieski. Widzisz gołąbki pokoju na tle globu ziem­
skieio. różnojęzyczne napisy o jednakowej treści - pokój, Mijasz 
domy mieszkalne, urzędy, fabryki. Wszędzie pracowite. ręce mootu­
ją dekoracje, poprawiają, upiększają. Grupy robotników stroją i;wo~ 
je fabryki. Robią to uważnie. troskliwie. Chcą, żeby ·wyglądały j11k 
najpiqkniej, Chcą uzewnętrwić w ten ~posób myśli i uczucia, nur­
tujące załogi, 

Żyje i tętni myślą obrony pokoju, w przededniu li Swiatoweio 
Kongresu - fabryczne miasto t,.ódź. 

H etena Sas przeżywa dziś swój wlaśnle jeJ maleń1d wpra.wclde, ale 
Wielki dzień. K1·ząta się Po sali w1tżny udtiał w tym, co 11ii; naiywą 

z wypiekami na twarzy. Poprawia walk~ o ąok6J. 
niebiesko /"" czerwona kokardkę. Raz Drżąc ze wzruszenia młoda prząd 
po rai spogląda, czy srebrna od;ma. ka przyjmu.Je wręczany je.1 z bono 
k• przodownika pracy tkwi przy rami propoprzec przechodni. P1•zy 
ZMP-owskiej koszuli. Dokoła ry· maszynach, które ZMP-owcy udeko 
tmiC'znie stukoczą obrączniaki. rowall chorągiewkami, kwiatami 1 
Jakże pięknie wygląda d;i;iś przę aoląbkaml, pełni dalej w skupieniu 

dzalnia średnioprzędna Zakładów swą Wartę Pokoju. 

Gdy winda pnzesuwa się ~wolna I 
przez piętra przędzalni_ cienko 

!irzędnej, poprzez okna, na których i 
osiadł biały puch bawełny, widać I 
jak na dłoni wielkie sale; maszyny 
ubrane w szpule niedopr.zędu, a po­
nad nimi chorągiewki, transparenty 

i gołąbki. Ws:zędz1e - wygląd świą. 

teczny, niecodczienny, Wszędzie y.r!. 

dać, że pracujflce tutaj kobiety na. 
prawdę głęboko odczuwają znac2:e• 
nie Światowego Kongresu Pokoju. 
I w cienkoprzę'ctnej wszystkie prząd~ 
ki riełnią Warty Pokoju. 

Zofia Oleśklew1021 przeszła nie· 

dawno na obsługę 5 stron. Ąnl n.a 
chwilę nie obniżyła swęj produkcji. 
Jako jedna z pierwszych podjęła 11.0-

bowiązanie na cześć Kongresu. Wy­
konała je ' rz: nadwyżką, wyrabiając 

122 proc. bazy. Prządka Oleśkiewicz 
nic umie i nie lubi dużo mówić. Nie 
powtarza słów znanych już i często 
używanych. llówl" za nią. te 122 

prOQ. wykonania bazy akorttowej. 
To jej udziAI w walce o pok6j. 

Kongres. PodCtZas, gdy realir;i;ują swe 
zobowiązanie, osiągaj,ąc coraz to lep 
iize wskaźniki, układa sobie w myśli 
wiizystko, to i czym wystąpi na Kon 
gresie. A ma o czym mówić! Powie 
o tyrn. co w tych wielkich dnlAch 
«!zieje ile: na sala.ob nrodukcyJnycłt 
Jej fa.bryki. Powie o tym w11panla. 
lym. wielkim 1rywle łYalqoy robot­
nic, które katdym kilos1'll!'tem przę• 
dzy, wyprod"kowanym ponad plan, 
domagąJą się p1>koju I wzmacniają. 
obóz po1'oju, 

Instruktorka Antcmlna N"plerA-­
ciowa „Nap'lerac~ka" - jak ją tu 
wszyscy nazywają, aJitu.je na .-zeci 
pokoju, Opowiada o wielkim :ma. 
c.zeniu Kongresu, poka;iuje ga'Zety, 
rozmawia tu i tam, tłumaczy, Garną 
się do niej szcrzególpie młod•t..!utkie 

Nazwisk i imion na11uwa się wie- prządki, które kochają ją jak matkę. 
le. Ta wykonała 115 proc„ t11mta «· "' * „ ,· Na dworze pada clokucz\lwy. li-
120. Na cze_śc E:ongresu. Jako do" od stopadowy d~szcz, a podwórze 
solidamośe1 ~ delegatami, ~tórrz:y ry- fabrye'l.ne ~powite jest g!)stą chmu­
chło jui rQ'Lpoczną obrady .. Tako od-, rą pary. Zimno przejmuje każdeio, 

powiedź podłym podżegaczom wo- I kto opus.ic:i:a gorące sale przęd'Zalni, 
jennym Lecz widolc, jaki unosi 2 Rabą, iiczu~ 

· cia, jakie przeżył i jakich do:i:nat 
- O S proc. podniosłam mą wy- tam na salach produkcyjnych, za. 

dajność ~ powiada tak, po prost.u, grzewają serce i sprawiają, że nawet 
młodziutka Janka Ochocka. - Wy- ten deszczowy wieczór wydaje si~ 
obraźcie sobie - wyrabilłm aż 12& piekny i radosny. 

Tam. na salach orzy obrąc'Znia. 
kach, dz.ieJą, się naprawdę wielkie 
rzeczy. Tam rośnie i wykuwa się po­
kój. 

H. Sam. 

z hiifl.C}'rn ~ercem oczekiwałam dnia 13 listopada. Aczkolwiek wizo 
wjazdow·ą do Anglii otrzymała epoh·ód delegatów n1111ego miast• tylko tow. 
Augustyniult z ZPB m1. Stąliną, pra1n1:łam chocid :ir; daleka ohJerwowac 
przehieg olmul Kongrcs1ł. Byłam c11ł~ myilf i 1ercem wrąz iii nielic:m')'lłli 
pned•tawininhm1i nu2ego kraju, którzy podą:iali do Sheffield. 

Nie t~zeba r.hybłl r1odkreillać, jąlum oburzeniem n11pl!łnidy mnie wł•· 
domo&ci o ni~'poty\mny~h wprost szyk111111ch i tn1dno6ch1ch, które ~•uto10. 
wAł r~ąd angielski, tą · :inarionMka w r\lk\l ąmerykań1kich imptrialbtów -
w celu 111edopu11zczenla do r.ja:idu bojowników o pokój na terenie Anglii. 
Z llrlłfilej słrony WPl'llSt ifmiech ogar11iał wob~c niecnych wybiegów ~ utu„ 
czek ze arrony słuząlców dolara. Z l<;imic oni prowadzili tak'ł zad~t~ walk\I? 
Myśląłby kto, ~e i: łlrmJ!J, uzbrQjo1111 „Jlo tęby", która in mniej ni wiecej, 
tylko chce zawładu,ć całym kontynentem Wielkiej Brytanii l A tyn11111sem 
ktM1 wybierał iię na Kongrf'.• do Sht1ffield? Robotnicy, · ehłopi, 111ł!ldiit1i 
atudiuj,ca 1 naukowcy - lqdiie, o•ywieni wielkt idei! ohr1>ny pokoju. Je­
cbqll 11i11 na podbój, leci po to, aby całej Judzkojci zapew11ić spolcCJJlll 
i s'cz~mwe :tycie, wolne od 1rozy wojpy. 

Jetzciie 11ie tak dawno •tałPm pr;i:y maaiynie prz~dzah1lc~ej, a 'i tera1 
n11dnl tkwi~ mocno wśród mąs robotniczych. Wlem, jak słląa, jak nie11tom11a 
jest myAl o pokoju wĄrtid prostych ludzi pracy. Wit?m. że ta sama myAl 
ojywia rpbotnika l<'r<m cji, An1Jlii, NIAmiec w.~chodnich l Zachodnie/i, ro­
bot"lków ws::ysi/.-ich /<rojów, Siła tego pragnienia, potf]ga woli mitim1ów 
pr;eciwstawiajqcyc}J. się ludaierc;yrn. planom gamkt 1Jale1Wów, m11.$i od· 
nieść :&WYCifJ$llłl(J/ 

Nie umiem wprolt wyrazić, z jako i:adoecio przyjęłam wiadomo'ć. ie 
II światowy Kong1·e$ Obrońców Pokoju odbędzie •ię w nu~ej 11kochanej 
1tolicy - Waruawie. CDłe 1111sze 1połecr.c61two1 naas n:IJd, ritd Poliki Lu„ 
dowej, i otwartymi J'~kom11 pr-yjrnie wuyatk1ch c\elegatów, bea różnicy ich 
11rzekonań politycz11ych. Nasz. Polska Ludowa pokazała całe111u łwiatu, 

jaka jest róinica tni~dzy dawetnt „zachodni11 demokraejt'11 J natZQ demo• 
krację ludowi!. 

Wielki to zaszczyt i dowód zaufania dla mnie, te wybrana zostałam, 
jako rlelcp;ntka 1111 l\:ongres. Zab11m1111 ie 1oh• do Wan~11wy wi<lok puy. 
strojonych odliwlętoie Cab„yk nasiego mia la, proporcz,yków na k1·01nach 
i obrąr~nialrnch, odświrt11yrh kok:11rdek, wpiętych w fartuchy robonze -
widok tk~ciy, przodek, me1ulo\\ców, riełniąryeh Warty Pokoju. 

Powiem na Kongresie o Wfi[taniułrm Czy111e, podJflYm tlrze;i; łódzkt 
klu~~ robotniczq, r1owirm o Cnli niespol)•knnego wpro&~ .entur.jaimu, prze. 
nikającego mi1mkańców na Zł!go minfiła. Powiem, że ~ałogi nauych fa· 
bryk zcfocydowune 1ą na największy wy~iłek w wlllcc o pok6j, ł.e pot~ 
płnjl,! zdruchieckie k11ownnln ang(o.amorykańskich nll,1'1dowców Ht1lera, 

Powiem na Kongre~ie: C11łu robot11lc!Z11 Lódź walczy o pokój, dajqe 
po11udpl1rnow3 prodnkrji:, priy purzajqc P11l1s1w11 wiele (lodatkowych bo· 
1actw. Całe Lódź żąda zaprzclil~nla zbrojeń, zako11 broni atomowej, 
unieszkodliwienia g~ritki poihuwio•lYch rozumlł i lud:11kich qczuć -. 
zbrodniarzy, d11ż11cych do rozpętania nowej wojny, ._ .............................................. .._ ... „ .................... „ ... --................ . 

proc. bMy. Podczas pracy nie myślę 

o niczym - tylko o pokoju, my~lę o 
tym, żeby dla pokoju pracować jak 
najlepiej i jak najwydajniej. I ro­
bota idzie mi jak z płatka. 
Stanfąlawa Kubiakowa, pJ.'Uldka 

na 6 stronach, właśnie dziś wybra­
na została delegatką na II Swiatowy 

Burzyciele pokoiu nie · zdołaia. 
zdławić potężnego głosu narodów 

Robotnica i profesor UŁ - aktywiści pokoju - mowią o machinacjach imperialistów 

łm. 1 Maja! Gdy &PQjrzeć wzdłuż Te 113 proc„ to przecież nie Jest 
szpaleru maslYll - wi ''lć gęsty las jej „ostatnie Iłowo". HeJena su po 
chol'ąlfewek. Oo walki o pokój wzy trafi j~zoze bardziej wzm6c wYdaJ 
wają wielkie, biate litery, na czer- nos6 8weJ pracy t uczyni to w cza­
wonych trans11arentach. Na ścianach sle trwania obrad Kon1resu. 
portrety Towarzysza Stalina _ • • • J ow-. SEWERYNA LA WSI<A zebrzmi potęż~y g'łos, naw~łujący ;ia I dzielają ~ oburzenie na ~z-.d la~u· 

W 
każdeiio dnia niestrudzenie rody do walki o utrwalenie pokoJu. rzystowsk1, pseudo-robotmezy, ktory 

Wodza Obozu Pokoju. szystkie prządki w średnioprzę przemierza Dzielnicę $ródmiej3Jtą.Lo zachęca to na!! wszystkie!. do jeszcze raz \\rykazał pełną. zależność 
W WOlnych Ch'·"lach Helena Z·"- d,nej pełnią Warty Pokoju. Wszy ,„ą o1·gan1'zuJ"'c Ab ~n1· blo' o ,. I d "'ta , ry-j d h 

cv1 „ 1 ' • „ ;;,.. l'u a .\ we wzmożenia wysitków w wplce o po· o o. no"'. u e noczonyc . 
trzymuje wuok na rozwieszo- st kie śledzą cytr}" " swej P.tHqukci)· obrońców pokoju, wyja;;ninj~c i roz, kój. Ją je_szcz1:1 więcej, z jeszcze iro· śm1esz~1 w swym !~ku .przed. pra:w 
nym w p(>8rodku sali czerwonym 18-letnia Aurelia ~abela już.„ już.„ do powszechniając prawdę o pokoja. rętszym zapałem będę prącowl\ć za d!l, podzeg-acze WOJenm bali się 

Płótnie, na którym widnie.f" nieza- gania Helenę Sas. Nie miała jeszcze I Pkr~cuje ona w ZPDz im. Wojska Pol wodowo i społerznie dla pokoju i .usłyszeć iłos opinii świata, Rzecz 
„ ś ' 8 -iego, jako cewiar}{a. jtiio zwycięstw„. ,iasna, że im się to nie mogło udać. 

Pomnlane •lnwa tow. Boi-lawa B1'e dotychczas tak wysokiej wydajna - Gdy pvta1 . . j d . '"· 'ś d . t . . z . , „,.. ~„ ; . . ny się Je , co są z1 o • • 11' ,,;z1 ·, g y 1s mcJe potężny w1ąze.i: 

cf •pracy. Myśl, że pracuje dla wie] I nuichinacjach imperi::tllat(>w, wymie· R11dziecki - niezwyciężona. twier· ruta: 
„WYTĘ20NĄ, TWOR.CZĄ 

PRACĄ NIWECZYMY PLANY 
IMPERIALISTÓW ... " 

kiej sprawy pokoju, że solldaryzujt~ rzonych pr11ociwko Ruchowi Pokoju, prof. dr. EMIL LEYKO jest dza pokoju, gdy 1;ozwijają się kra· 
sie; w ten sposób z u Swiatowym zwTaca ku nam młode jes;r,cze, pełne dziekanem Wydiziału Far- je demokracji ludowej - nie brak 

0~1la oczy i mówi z naciskiem. makologii Uniwersytetu Łódzkiego. mieisca, gdzie ludzkość mogłaby wy 
KonO'resem - aodaje Jej siły i zapa I · 1· t' M1',., J1'czny J · ' • l ' "' - mper111 1s ow ogarnął · stl'a~h · 1•·0 c 1 zaJęc, ZWl<!Urnyc 1 z powiedzieć się. Są trybuny, skąd pa· 

- Wytętonl\ łWórczlł prl·Clł··· He- lu. · przed nami - obrońcami pokoju. fi!'aCI! naukową i pedagoa-iczn'}, pro- dają słowa prawdy 0 podżegaeiach 
Jena czuje jak wzbiera w niej uczu Adela Sterctewska, która wbowią Jest to dowód ich slubof;ci. w obawie fesur zna,jduje czas na wytężoną ·wojennych i 0 pokoju. Narody z,da-

zała się podnieś6 wykonanie bazy c przed opinią 11ngielskiego społeczeń. tlzlał11lnogć w Dzielmcowym Komile· J'a sobie dobrze z tego spraw<> i pód· 
cie głębokiego, szczerego zadowole- · Ob · , ś d ., „ 

1 proc., przekracza zobowiązanie o- stwa nie zabronili oficjalnie Kong-re ci... roncow Pokoju r6 mieście. żegaczom wojennym nie uda się u· 
nla. Wszak dziś, otrzyma przecho- 1 su, ale za~tosowali nie;;tychane szy. Lewa. Wybrany jako delegat nn I trzymać świata w woJ'ennym niepoko 
d 1 'ki siąga,Jąc 106 i 107 proc. Pob Jaj11. swe k · d 1 · J d · p 1 I· K p k j · · · ' jł ni proporczyk za naj epsze wym , -ąnowame P egatow .• e n11k ponn- o s •1 on~res o ·o u me zaw10 ju wbrew woli mas. 
osiągnięte w ciągu ostatnich dni , dotychczasowe rekordy prządki Sa· mo w~zystkich manew1•ów ze !!tl·ony swych wybo-1·ców, ofiarnie pracując Obroi!ców pol<oju nie powstrzyma· 

· · błna WP.lasiczyk, Janina. Kuchar- imperialistów, :niliony prostych lu- dla sprawy pokoju. J"' policyJ'ne pałki. z dumą, radości" 
dni w których pracowała na czesr: ~ ... 

ska, Józefa Cieslel11ka, Maria. Niew- <lzi będą mo,;ły wypowied.:ieć siQ · - Je.stem oburzony - oświadcza i pełnym zainteresowaniem będziemy 
Wielkiej Rewolucji 1 na cześć Kon czai i wlele, wiele Innych. I swobodnie pl'Zez usta swych delcga· c.\i. prof. Leyko - metodami w!adz Medzić przebieg obriicl warszawskich 
gresu. . ł ł b k ZMP-ówka Stanisława MencfeJ, tów w Warszawie. My, Polacy, je- brytyjsli.ich, zastos-0wanymi w cel·J U światowego Kongresu Pqkoju. Je· 
Helęna Sas, wie: te 113 procent Kto by pomyślał, ze ma Y go ą e prządka z ZPB im. 1 Maja pemi ' Eteśmy dumni, :/:a właśnie w nąswm uniemoźliwienia odbycia się Korigre· stcm przekonany, że Kongres przy· 

wykonania bazy, te rekordowe osią~ I pokoju, !ldobiący mas2yny przędzal- wartę Pokoju na cześć II $wlatowe I kraj~1 odbędz~e . się ~e;m uczch?ych su w Sheffielq. Zapew.ie wRZY. scy po czyni się do pokrzyżowania plM.óW 
mięcia na 780 whe~lonach _ to ni.cze, ma w sobie tyle mocy! go Kongresu. . ludzt całego sw1ata, ie z Polski ro. kój mltująay ludzie na świecie po· podżegaczy wojennych. 
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Młodzież szkolna 
·wita Kongres Pokoju 

Uczniowie Xll P. G. i L. na 
wieść o mając~·m odbyć się w 
Wanzawie Il Kongresie Pokoju 
uchwalili' nas tęp ującą. re:r.oh~cję: 

„Młodzież ZMP-owska przy 
XII P. G. i L. radośnie przyjęła 
wiadomość, że II Swlatowy Kon­
eres Obrońców Pokoju odbędzie 
się w Stolicy Polski - Warsza­
wie. Jeste~my dumni, iż najwyż­
sze prżedstawicielstwo postępo· 

wej ludzkości świata obradować 
będzie w Warszawie, skąd rozle­
gnie iii~ potężny głos narodów, 
walCZ!lCYch o pokój i postęp. 
Pragnąc uczcić to wielkie &wlę· 

to, postanawiamy: przygotować 
wzorowo wszystkie lekcje i 

" wzmóc dyscyplinę szkolną." 
A. Mile\vski I 

XII Pa!1stw. Gimn. 
i Liceum 

W oknach zamiast 
W przędzalni Zakładów im. 

Marchlewskieg1> wiele okien nie 
posiada sz.vb. Z nastaniem cł)ło­
dnych dni prządki w celu uchro 
nienia się przed zimnem zatyka­
ją otwory w oknach pękami ba· 
wełny. 

· Wiatr romosi strzępy bawełny 
po całym dziedzińcu tabrycuiym, 
a przez otwory w oknach robotni 
ce w,vrzucaja ezęsto na oodwórze· 
cewki. Q(jpiidki orzedz.y itp. 

Teeo rodz_g1u nieoorzadek jest 

W Zakładach im. Okrzei 
16 tkaczek przeszło na obsługę 6 krosien 

I 

Załoga ZPB im. Stefana Okrzei 
podjęła szereq zobowiązań pro­

. dukcyjnych ku uc2czeniu II 
$wiatowego Kongresu Obl'ońców 
Pokoju. 

Zaloqa sali obrączkowej i prze­
wijalni z tow. Wtadysławą Jo­
chim na czele podniosła jakość pro 
dukcji o 1 proc. 
Podnosząc jakość naszej pro­

qukcji - stwierdza tow. Jochim 
- wzma.cniamy obóz pokoju 
przyspieszamy nasz marsz do so­
cjallimu. 

Ob. ob. Natalia Wiśniewski\, Rro 
nisława . Dyniak, Marla Wojcie­
chowska. Regina UkoO\ska, Cze­
sia wa Janek, Władyslawa Szkop, 
JJudner i Kaniera pczesiły z obsłu_ 
ci 4 wnrsztatów tkacldch na ob­
słuqę 6 warsztatów. Ogółem 16 
tkaczek z tych zakładów wykonu­
jąc swe wbowiązania przeszło z 4 
na 6 warsztatów. · 

Nil wszystkich maszynach wi-
dnieją czerwone chorągiewki, 

oznaki Wart Pokoju, 

Robotnice ZPB im. Dubois 
przechodzą na ob•lu1ę większej ilości wrzecion 

W l.Wiązku z :q Swiatowym 
Kongresem Pokoju w ZPB im. 
Dubois zapanował ożywiony 
ruch. Na salach widnieją hasła: 
„Pokój zwycięży", „Witamy II 
E:ongres Pokoju". Około 400 ko­
biet pełni „Warty Pokoju." 

Tkaczka Leokadia Owczarek mó 
wi: „Cieszę' się, że Konqres obra· 
dawać będzie w Warszawie; ~nzmo 
qę wydaiMść S)Vei pracy, by 
przyczynić się do utrwalenia Po­
koju", 

\.Yyrazem entuzjazmu załogi, 
mobilizowanej do czynu przez ra­
dę ;i;~kładową i podstawową oq:1a.· 
nizację partyjną są podjęte zo. 
bowiązania: prządki na obrącz· 
niakach Janina Góra i Janina 
Najdek przeszły z obsługi 3 stron 
n11 4. Wszystkie skręcarki, po do 
stawieniu 8 maszyn również 
przechodzą z obsłuqi 3 1tron na 
obsłuqę 4. 

Na Wartach przodują tkaczki 
tow. Strzelbicka, wykonująca 111 • 
proc. bazy, tow. Woityń~ka - 198 
proc., ZMP-ówka Józefczyk Przodownica pracy tow. Zula 

Orłowska, pełniąc Wartę Po~ 
koju, daje o 5 proc. większą nii 
zazwyczaj produkcję. Tow. Or· 
łowska oświadcza: obronimy 
pokój, qdyż z nami fest Wielki 
Stalin, a qdzie Stalin - tam zwy­

Warty-Pokoju w ZPP im. Jurczaka 107,5 proc. 
Ogólna wartość zobowiązań wy 

nosi 1.139.310 zł. 

ci~stwo 

szyb bawełna 
dowodem niedbalstwa ze strony 
k(ero;wnictwa zakładu. Zatykanie 
okien bawełną nie tylko szpeci 
wygląd budynku I. jest przyczy­
ną zanieczyszczania fabrycznego 
dziedzińc'a. ale przede wszystkim 
stąnowi objaw niedopuszczalnego 
marnotrawstwa. 

Temu marnotrawstwu trzeba 
niezwłocznie położyć kres. 

H. Grzejszcza.k 
Zl'B im. Marchlew1klero 

.w uroczystym nastroju i od­
świętnie przybranvch salach· pro 
dukcv1nych w Oddziale I ZPP Im. 
Jurczaka pełni Warty Pokoju 71 
pracowników. Wszyscy są ude· 
korowani kokardami b.:11wv · nie. 
bieskie j i czerwonej. Między in· 
nymi wybija ją się młodzieżówki, 
łączarki jedwabiu: Barb!lra Men· 
dcl, Wawrzyk Hallna, Zduńczyk 
Irena. 
Zobowiązały się one podnie'ść 

produkcję o 4 proc. W dniu wczo 
ra.Jszyrn pr1;ekroczyly zobowiąza­
nie, podnosza,c produkcję o 6 pro­
cent. 

Kobiety z magazynu półfabry­
katów podjęły zobowiązanie do­
datkowo wykonać pracę za jedn~ 
z robotnic, która DrZt!SZł• n• ia.­
nv oddział. 

Tow. Dłuiyńska. wraz !l etttere 
ma koleżankami zobowiązała się 
upo~ądkować jedną z najwięk­
szych hal maszyn. 

Tow. Jędrzejewska podjęła .się 
wyuczyć dwie uczennice na łączar 
kl. Od wczoraj rozpoczęła z nlml 
naukę. 

Kobiety na kotonach ;i;obowią­
zały się podnieść jakość towclru 
o 1 proc. 

Tow. Wasilewska podjęła się 
wyuczyć ZMP·6wkę l\łitkow11tą. z 
przeglądaczkl na cerowac:r.k(l. 

Nauka rozpoczęła siQ od wczo· 
raj. 

Tqw. Labrych zobowiązała się 
wprowadzić do Ligi Kobiet 20 ko 
blttł. 

H. Kowalska. 
Zakl. im. Jurczaka. 

' 

B. Łukaszewicz. 

Kto się tvm za!mie? 
Na Hadogoszczu w ogrodzie 

mieszczlj.cym się przy ri:biee-u ulic 
Zgierskiej i Liściastej, od kilku 
dni leży porzucona na kartoflisku 
maszyna do oczyszczania zboi:a, 
tzw. wialnia, -będąca w całkowi­
cie dobrym stanie, Jest ona własn,1 

· ścią. Syndykatu Rolneiro w T"''>dzl, 
jak wskaiuje umieszczony na niej 
napis. Pozostawianie w ten F.posób 
wartościowej maszyny na pastwę 
:i:niszczenia uznać należy za dowód 
karygodneg1> niedbalstwa. Masiy. 
nę te 11alt1żało chociaż umieścić w 
l!ZOpie, znajduJłcej sit w pobliżu. 

St. Lech I 

• 

Młodzież Kutna 
na Wartach Pokoju 

Wiadomość, że obrady Kongre­
eu Pokoju toczyć się będą w War 
szawie, młodzież fabryki ,,Kr;i.j" 
w Kntnle uczciła nowym czyn11m 
produkcyjnym. Na halach mo11ta 
żowvch wykwltłv proporce z bia· 
łym qołębiem - dowód, że mlo· 
dzież nasza zadiu1nęła pr~y warsz 
tataoh Warty PokojJJ. Za przy. 
kłade1u młodzieży po1uli praco· 
wnlcy starsi oraz pracownicy u­
myf!łowl. 

Młod:i:ieżowa bryaada Im, Wa-

ryńskiego postanowiła ju:I: obec-

nie przystąpić do prilcv według 

nowych, socjalistycznych norm, 

kt~re mają być wprowadzone w 

fabryce dopiero od dnia 1 stycznia 

1951 r. 

Nad etanowiskaml pracy tow. 

tow. Marciniaka, Andrzejczaka, 

Maciaszka, Zientalsklego t Olcza. 

ka . pojawiły się dumne naoisy: 

,,PRACUJEMY NA NOWYCH -

SOCJAlISJ'YC:lNYCH NOR• 

MACH". 
ł.f, R'czka, 

Pabryka „Kraj". 
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Poteż·na siła wolnej pracy Książka radziecka w Polsce 

W 15' roc~nicę przemówienia Towarzysza Stalina 
na I ll'szechzwią~kowej Naradzie Stachanowców 

17 llsto.pada 1935 r., TOWA­
RZYSZ STALIN wygłosił na I 

Wszechzwiązkowej Naradzie Stacha­
nowców historyczne przemówienie, 
stano~ce klasyczny wzór twórcze­
go marksizmu, W przemówieniu tym 
znajdujemy genialne uogólnienie ro­
dzących się w życiu społecznym no­
wych, postępowych elementów. 

Zapoetzątko:waniem tego ruchu by 
ło ukazanie się w szeregu gałęzi go­
spodarki nowatorów produkcji, prze 
kraczających wielokrotnie ustano­
wione normy. Najwspanialej przed­
stawiało się pod tym W1Zględem o­
siągnięcie rębacza kopalni „Central­
naja - Irmino", w Zagłębiu Doniec­
kim, ALEKSEGO STACHANOWA, 
który dzięki zastosowaniu nowej me 
tody pracy przekroczył 14-krotnie 
dzienną normę wydobycia węgla. 
Pr:zykł;,d Stachanowa zapoczą>tkował 
masowy ruch robotników i kołchoź­
ników o podwyższenie norm, o dal­
szy w.zrost wydajności pracy. 

i rolnictwa. Ruch stachanowski jesJ; 
organicznie związany z nową techn(­
ką. Jedynie .w oparciu o nową tech­
nikę stachanowcy mogli rz:większyć 
kilkakrotnie normy technicz:-ia. 

Czwart& przyczyna powstania t 
rozwoju ruchu stachanowskiego po­
lega na tym, że w roku 1935 produk­
cja socjalistyczna posiadała już ka­
ury, zdolne stanąć na czele techniki 
i Pchnąć ją naprzód. 

S ta.chanowcy to wychowankowie 
nowej, socjalistycznej epoki. 

wieka prawdziwą potrzebą. O ta­
kich htdziach mamy wszelkie dańe 
po\viedzieć, że poziom ich uświado­
mienia - to poziom budowniczych 
komunistycznego społeczeństwa. 

WIELKIE DOSWIADCZENIA NA 
RODU R~DZIECKIEGO W DZIE­
DZINIE BUDOWY SOCJALIZMU 
WSKAZUJĄ DĄOGĘ BUDOWNIC· 
TWU SOCJALISTYCZNEMU W 
KRAJACH DEMOKRACn LUDO­
WEJ. 

!Przemówienie Towarzysza Stalina 
pozostaje w bezpośrednim związku 
rze słynną broszurą LENINA „Wiel­
lde poczynanie". Oba te, napisane w 
różnych okresach h istorycznych, 
dzieła z genialną dalekowzroczno­
ścią wydobywają na jaw potężną si­
łę współzawodnictwa socjalistyczne­
go jako komunistycznej metody bu­
dowy socjalizmu. 

W początkach istnienia państwa 
radzieckiego, w roku 1919, 

Włodzimierz Lenin dostrzegł w 
pierwszych „subotnikach" komunl­
styO'Lnych e:aczątki komunizmu, a:na­
mionujące nowy typ stosunków spo­
łecznych, nowe nieznane dotąd ludz­
kości siły napędowe rozwoju społe­
czeństwa. Po upływie 16 lat w no­
wych warunkach, kiedy w ZSRR 
izwyciężył socjalicżm, J &zef Stalin 
odkrył nowy, wyższy szczebel współ-

Aby ocenić o:naczenie pierw­
s.zych doświadczeń pracy sta­

chanowskiej i zapewnić jej jak naj­
wydatniejszy rozwój, Partia Bolsze­
wicka i rząd rad;ziecki zwołały I 
Wszechzwiązkową Naradę Stacha­
nowców, która odbyła się POD BEZ­
POSREDNIM PRZEWODNICTWEM 
JÓZEFA STALINA. 

Są to ludzie kulturalni i technicz11ie 
wyrobieni, którzy be:mstannie uzu­
pełniają swą wiedzę tcclmiczną. 
śwJecą oni przykładem dokła1lnoścl 
i staranności w pracy, umieją ocenić 
czynnik czasu w pracy, NAUCZYLI 
SIĘ LICZYC czas nie tylko na mi­
nuty, ale i na sekundy. 

Przodownicy produkcJI w krajach 
demokracji ludowej mają mo~ośó 
szerokiego stosowania, dojrzałych 

już form współzawodnictwa socjali 
stycmego, jakie rozwinęły . się na te 
renie ZSRR. 

W Miesiącu Pogłębienia Przyjaźni Polsko - Radzieckiej - na tere­
nie całego kra•ju urządzone zóstałr liczne wystawy ksiąQiki radzieckiej -
obrav:ujące bogaty dorobek wydawn iczy Kraju Socjalizmu. , · 

Na ilustracji - jedna z wystaw ksią.żk.t radzieckiej -~ 
przez Dom Ksią,żkl w Wat'S'l/a.włe, Pl'2Y ul. Nowy Swiat 49. 

zawodnictwa socjalistycznego 

Fakt ten stanowi przejaw- donio­
słej cechy leninowska - stalinow­
skiego stylu pracy: PODCHWYTY­
WANIA TEGO, CO NOWE, PRZY­
SŁUCHIWANIA SIĘ GŁOSOWJ 
MAS. 

Są oni wolni od konserwatyzmu 
i zaśniedziałości, idą śmiało lll>."' 

przód, burząc przestarzale normy 
techniczne i dzięki swej twórczej ini 
cjatywie i nowatorstwu wnoszą isto 
tne korektywy do zaprojektow~· 
nych potencjałów ·wytwórczych J 
planów gospodarczych. 

Ruch stachanowski jest u podsta 
wy swej głęboko rewolucyjny. Jako 
wyraz nowych, wyższych norm te­
chnicznych stanowi wzór wysokiej 
wydajności pracy, jaką dać może 
jedy1ue socjalizm. Ruch stachanow 
ski 

Delegacja ·Radziecka 
na I I Swiatowy Kongres P~koju 

RUOH STACHANOWSKI JAKO PO 
TĘtNY CZYNNIK BUDOWY KO· 
MUNIZMU. . 

Narodziny ruchu stachanowskie­
go, .jako wyższej formy współza­
wodnictwa socjalistycznego, były 
bezpośrednim wynikiem olbrzymiej 
pracy Partii Bolszewickiej w okre­
sie pierwszej i drugiej pięciolatki 

stalinowskiej, Celem tej działalności 
był jak najwydatniejszy rozwój twór 
czej inicjatywy i aktywności produk 
cyjnej mas, było wyszkolenie no­
wych kadr pracowników. Jmiejących 
stosować nowe metody i nowy sprzęt 
technicrz:ny. Wyjątkową rolę, jeśli 
chddii o· narodzenie się ruchu sta­
chanowskiego, odegrało wysunięte 
przez Józefa Stalina w maju 1935 r. 
hasło: „KADRY DECYDUJĄ O 
WSZYSTKIM". Wspaniałą odpowie­
dzią mas na to hasło był właśnie 
ruch stachanowski 

W czym tkw:ią przyczyny, że 
ruch stachanowski tak szybko zro­
dził się i rozwinął z tak olbrrzymim 
rozmachem? Na to pytanie w h isto­
rycznym przemówieniu Towaraysza 
Stalina e:najdujemy genialną, je51i 
chodzi o głębię i jasność odpowieciż. 
Pierwszą podstawą ruchu stacha­

nowskiego - stwierdził Towarzysz 
·stalin - było przede wszystkim 
gruntowne 11olepszenie ma-terialnego 
położenia mas pracujących ZSRR, 
przede wszystldm r obotników, Zo­
stało to osiągnięte w wyniku obale­
nia kapitalizmu i pomyślnej budowy 
socjalizmu. 

, •. „otwiera przed nami tę jedy 
ną drogę, na której można osią­
gnąć najwyższe wskaźniki wy­

dajności pracy, jakie są niezbę­
dne • aby przejść od socjalizmu 
do komunizmu i znieść przeci­
wieństwa między pracą umysło­

wą a pracą fizyczną".***) 

Kraj Rad, który od początku tury - tak $amo drziś. w walce prze­
swego istnienia stoi nieugięcie ciwko zbrodniczym planom ~mperia­
na straży pokoju, gwarantując listów anglo - amerykańskich gro­
wszystkim narodom, małym i ctu żącym zagładą całej ludzkości - lot­
żym, prawo do samostanowienia nik Mieresjew broni słusznej spra­
i wolności, wskazując im jedne- · wY~ Mieresjew walczył I. wal~y o 
cześnie drogę pokojowego współ- pokój. 

życia i rozwoju - wysłał na Kon Na Kongres przybył również BO-
gres liczną delegację rc.,nrczen~u- RYS POLEWOJ, autor rz:nanej . po­
jącą 200-milionową rodzinę naro- wszechnle powieści pt. „Opowieść o 
dów radzieckich. Delegatami na prawdziwym człowieku", której bo­
Kongres są wybitni 11rzedsta-wi- haterem jest Aleksiej Mi:iresjew~ 
ciele ludzi radzieckich, ldórly 

„Nasza rewolucja .;... mówi To­
warzysz Stalin - Jest jedyną, któ 
ra nie tylko nnbiła kajdany ka­

pitalizmu i dała ludowi wolność, 

ale zdołała prócz tego dać ludowi 
warunki materialne do dostat· 
niego życia" *). 

W swym przemówieniu Towarzysz 
Józef Stalin sformułował naukową 
tezę marksistowską o różnicy mię-
1lzy socjalizmem a komunizmem, 
między dwiema fazami tej samej 
formacji społeczno - ekonomicznej 
i w świetle t.ych różnic wykazał wy 
jątkowe znaczenie ruchu stachanow 
skiego w przygotowaniu przejścia 

do kom~nizmu. 

krwią -swoją okupili w.\·zwolC11ic „Sprawa pokoju jest godna naj­
narodów spod jarim~ Mtlerow- wyższej ofiary, nawet ceny życia" -
skiego, a dziś twórnzą, swą pracą powiediział MIKOŁAJ ROSSYJSK1 
budują mocne fundamćnty trwa- swoim wyborcom delegującym go 
lego pokoju na świecie' I postępu na Kongres POkoju. ~ołowy stacha­
całej ludzkości. nowiec, laurejlt nagrody stal1now­

Polepszenie sytuacji materialnej 
musi się iSiłą meczy odbić na pracy, 
która również polepsza · się. 

Drugim źródłem ruchu stachanow 
skiego - stwierdził Towarzysz Stalin 
- była gruntowna zmiana . istoty i 
charakteru pracy . w ZSRR w wyni­

„ 1i:u ; H!{W1aa:cji ·"WY-zyi;1rii: ; crlQwieka 
prq;ez człowieka. Praca w ZSRR uzy­
skała znaczenie społeczne, stała się 

sprawą honoru i c wały. W ustroju 
socjalistycznym człowiek pracujący 
cieszy się szczególnym szacunkiem, 
Ciluje się swego rodzaju działaczem 
społecq;nym. 

„I jeżeli pracuje dobme d da­
je społeczeństwu to, co może dać 
- jest bohaterem pracy l jest o­
wiany slawą" **). 

Już u kolebki ruchu stachanow­
skiego przewidział Józef Stalin je­
go wielką. przyszłość: „Dzisiaj sta­
chanowców jest jeszcze mało, ale 
któż może wątpić, że jutro będzJ!!: 
ich 10 rą.zy wlęceJ?" 

WspaniaJ,e potwierdzenie tych 
słów ·dało życie. Ruch stachanow­
ski ogarnął olbrzymie masy, przeis 
toczył się w ruch milionów i stał :de 
ważnym czynn\kiem całego życia 
gospodarczego i politycznego ZSRR. 

ALEKSIEJ MIERESJEW 

W śród delegatów rz.na}.duje się 

ALEKSIEJ MIERESJEW, bo 
hater Związku Radzieckiego, gorą-

skiej, deputowany do Rady Najwyż­

szej ZSRR, starszy majster zakła­

dów „Kalibr" w iMoskwie - Miko­
łaj Rossyjskl od najmłodszych lat 
pracował i walczył dla pokoju, Miał 
zaledwie 15 lat, gdy rozpoczął pra­
cę w rzakładach przyrządów rnje.rni­
cż:fcłf ;,Kaltbr" w '.MO'skw!e: nó§r . 
·wra;r, ."'e , swoją tab;-yką. ,, Ui:w„y! si.ę, 

podnosił swoje kwalifikacje. Pracu­
jąc jako majster, uczęszczał jedno­
cieśnie do . technicum. Wybitnego no 
watora i racjonalizatora, nauczycie­
la i wychowawcę młodych kadr ro­
botniczych, zasłtiżonego współtwór­

cę nowego życia - ludność Moskwy 
obdarzyła 1r.a>Szczytem repr&entowa­
n ia jej na Kongresie Pokoju. 

Dnia 13 bm. przybylł do Warszawy 
na Il Swlatowv ICongres Obrońców 
Pokoju delegaci Związku Radzieckie­
go, Chińskiej Republiki Ludowej, J{o­
realiskiej Republiki Ludowo-Demokra 
tycznej oraz delegat antyfa.szystow­
sklch emigrantów jugosłowiańskich. 
._ Na zdji:ciu: delegatka koreańska 

.Praca wolnego człowieka stała się 
potężnym czynnikiem rozwoju spo­
łeczeństwa radzieckiego. 

Trzecim źródłem bujnego rozwoju 
ruchu stachanowskiego była nowa 
technika w przemyśle I rolnictwie 
ZSRR. Dzięki uprzemysłowieniu 
kraju, ZSRR wysunął się na pierw­
sze miejsce w świecie pod względem 
wyposażenia technicznego przemysłu 

Don:losłym rysem współzawodnic­
twa socjalistycznego w okresie po­
wojennym jest szeroki rozwój zes­
połowych form pracy stachanow• 
sklej. W przemyśle radzieckim is­
tni.eją stachanowskie brygady, od­
działy, a nawet ca.le przedsiębior­
stwa. Przyczynia się do tego plano 
wa popularyzacja przodujących me 
tod pracy w poszczególnych przad­
siębiorstwach i gałęziach gospodar­
ki. Setki tysięcy robotników prze­
szkala się w zorganizowanych na te 
renie przedsiębiorstw szkołach st.a­
chanowskich. 

Każdy dzień dostarcza. nam przy­
kładów komunistycznego stosunku 
<lo pracy, która - jako praca dla 
społeczeństwa - staje się dla czlo• 

cy pat7iota i internacjonalista. Lot- I r 
nik Mieresjew, ciężko raniony w bo- 1 

jach z najeźdźcą hitlef'JW$kim czoł­
gał się kilkanaście dni po śniegu, 
aby przez linię .frontu dott·zeć do 
swoich. Utraciwszy obie nogi - po­
konał swe kalectwo i używając pro­
tez kontynuował bohaterską walkę 

w czynnej służbie lotniozej. Tak sa­
mo jak w walce przeciwko barba-

*) „Zagadnienia leninizmu". Wyd. 
„Książka". 1949. Str. 502 • 

**) Tamże. Str. 502. 
••*) „Zagadnienia leninizmu", Wyd. rrz::yństwu hitlerowskiemu, grożące-

„Książka" 1949 r. str. 499. mu zagładą milionów ludzi i Ich kul Pak Den Al. 

Tu będzie obradował Kongres Pokoiu 
Tam, gt!.zie nie tak 'dawno jesze7e piętrzyły, 

się gruzy Placu Kazimierza, Wroniej, Pańskiej, 
Miedzianej, tam dziś nad szklanym dachem 
gigantycznej hali Domu Słowa Polskiego po­
wiewają setki sztandarów i 'trwają gorączkowe 
prace · nad przygotowywaniem salł obrad dla 
delegatów II Swiatowego Kongresu Obrońców 
Pokoju. 
Ludność całej Polski. ludność stolicy z du­

mą i radością przyjęła komunikat ·Biura Sla· 
łego Komitetu Swiatowego Kongresu Obrońców 

' Pokoju - ale jednocześnie wielu zadaje Śobie 
pytanie - czy Warszawa z takim trudem dźwi-
gająca się z ruin, War~zawa, na której tak 
głęboko jeszcze wyryte są ślady wojny, zdoła 
pomieścić wszystkich, czy będzie można w niej 
stworzyć odpowiednie warunki dla delegatów 
ze wszystkich stron świata? 

GIGANTYCZNA SALA KONFERENCYJNA 
Już w niedzielę rano -. zaczęły się zgłaszać 

'do Polskiego Komitetu Obrońców Pokoju cale 
ekipy techników i malarzy, grafików, radio­
techników, dekoratorów. Do pracy stanęła 
ochotniczo młodzież, robotnicy, studencL Przed 
Dom Słowa zaczęły zajeżdżać samochody, wy­
ładowane belami materiału, meblami, sprzętem 
technicznym. Podczas, gdy w jednym pokoju 
pospiesznie kreślono szkice wnętrz _, 6tolarze 
w wielkie.i hali zbijali już listwy. Gdy ryso­
wnicy malowali sylwetkę gołębia, rozpościera. 
jącego w locie skrzydła. zręczne ręce dziewcząt 
szybko wykrawały z lSłękitnego płótna pro· 
porce. 
Minął ·dzień ł noc, znów dzień, noc, 'dzień ••• 

Wielka surowa hala zaczęła przybierać wy• 
gląd gigantycznej sali konferencyjnej. Na­
prawdę g1gantyci:nej o rozmiarach 200 na 100 
metrów, 

Zasiądzie w niej ponad 3 i pół tysiąca osób, 
ustawi się tu setki stołów, zainstaluje setki 
żarówek, dziesiątki mikrofonów. Te cyfry nie 
dają jeszcze żadnego wyobrażenia o tym. co się 
dziś w Domu Słowa Polskiego dzieje. Trzeba 
sobie zdać sprawę. że na Kongres przybywają 
delegaci z cale! kuli ziemskiej, że obrad Kon­
gresu słuchać będzie cały świat - wszystkie 
'Przemówienia muszą być przez wi;zystkich zro. 
zumiane. 

PRZEMOWIENIA TŁUMACZONJ! 
NA 8 JĘZYKÓW 

Trzeb'a zainstalować wszędzie głośniki i me­
gafony, trzeba zmontować na 1Stole przed każ­
dym krzesłem aparat, przy pomocy którego 
będzie można słuchać od razu tłumaczenia; z 
kabin urządzonych dla tłumaczy będzie wnr9st 
do słuchawek płynęło przemówienie w 8 języ­
llach - po rosyjsku, po francusku, po angiel­
sku, po chińsku, po włosku, po hiszpańsku, po 
niemiecku i po polsku. Słt,ichawki już są, ale 
trzeba je sprawdzić - młodzież ze szkoły tele­
technicznej z wypiekami na twarzy zdaje swój 
pierwszy praktyczny egzamin .• , 

Raz, dwa, trzy, cztery. .. Próba mikrofonu, 
raz dwa trzy... Pomimo tego, że sala jest tak 
potężna, dobitnie sł_ychać każde słowo. ' 

Czerw-;my chodnik pokrywa podłogę. Ro. 
botnicy natychmiast ustawiają na' nim stoły. 
Wprost spod ma.szyn huczących w pracowni 
krawieckiej dekoratorzy niosą kotary i zwoje 
muślinu. Rozpinają je na wysokości kilku­
nastu metrów, tworząc nad salą jak gdyby 
drugi sufit; prZez materiał widać błękitne go­
łębie, któ1ymi usiana jest tafla sżklan<>s;o 
dachu< · 

Przez szeroko otwarte drzwi hallu robotnicy 
· wnoszą pęki kilkumetrowych sztandarów, mon. 
terzy ciągną przewody• do baterii reflektorów, 
elektrotechnicy podłączają przewody elektry­
czne. W pospiesznie urządzonych dla prasy 
pokojach dzwonia telefony - kilkanaście ka. 
bin telefonicznych ma kable międzymiast9we. 
Osobne duże stoiska posiada poczta i Orbis. 
Ze względu na to, że większość obradujących 
będzie tu w Domu Słowa stołować się na 
miejscu, przygotowuje się ogromne sale restau. 
racyjne i kawiarnie. 

SPECJALNY DZIENNIK 
„WIADOMOŚCI KONGRESOWE" 

W wielkich salach „Ruch" montuje swe sto­
iska - będzie można otrzymać. tu wszystkie 
wydawnictw·a polskie, prasę zagraniczną -
poza tym w dniach Kongresu będzie wychodiić 
w Warszawie specjalny dziennik - „Wiado­
mości Kongresowe" - redagowany w czterech 
językach oraz ukaże się nowy numer dwutygo­
dnika Polskiego Komitetu Obrońców Pokoju -
„Pokój Zwycięży". 

Przed gmach stale zajeżdżają nowe samo­
chody, przywożąc lampy elektryczne, m!)bJe, 
krzesła, niklęm lśniące „ekspressy" 'dó kawy, 
stosy talerzy, !>krzynie książek, bele papieru . .. 
Trzy ł pół tysiąca delegatów 1 .gości, dzięki 
ofiarnej, entuzjastycznej pracy robotników, 
techników, inżynierów, całego ogromnego ze­
społu pracowników ziltrudnionych w •ej chwili 
w Domu Słowa - będzie mogło tu wygodnie 
obraclowaó 1 pracować. 

Warszawa przygotowuje się 'do II Swiato. 
wego Kongresu Obr~ńców Pokoju i deleg!!-tÓw 
z całego świata przyjmuje jak może najlepiej, 
p rzyjmuje z całego serca.,. 

ALEKSANDER KORNIEJCZUK 

Przybywszy do Warszawy, Rossyj 
ski oświadczył: „Zachwycony Jestem 
odbudową waszej stolicy. J estem 
również wzruszony gorącym przy­
jęciem, jakiego doznaliśmy w Pol­
sce. Przeka:ruję polskim masom pra 
cującym w imieniu narodu radziec­
kiego l swoim braterskie pozdro­
wienia f życzenia dalszych osiąg­
nięć w odbudowie 1 rozbudowie · wa 
szego kraju". 

Delegatem na Kongres jest prze­
wodniczący Radzieckiego Komitetu 
Obrońców Pokoju, wybitny poeta 
i powieściopisarz MIKOŁAJ Tl­
CHONOW, którego ut;vvory były 

mocnym orężem narodów, radziec­
kich w ich walce przeciwko szerzą­
cym pożogę wojen~ą hor dom hiUe 
rowskim. 

Uczestnik wszystkich międzyna­
rodowych kongresów pokoju, po­

i cząwszy od K,~gresu Wrocławskie 

·go - ALEKSANDER K.ORNIEJ• 
CZUK czołowy pisarz i dramaturg 
ukraiński jest członkiem Stałego 

Komitetu Obrońców Pokoju. Ten 
wybitny literat i działacz społeczny 

na każdym odcinku swej dz!ałalnoś 
ci konsekwentnie walczy o trwały 

pokój na świecie. Nie za'Qraknie go 
równeż na Kongresie Pokoju ·w War 
s.zawie. 

W obradach Kongresu weźrhie u­
dział jeden z czołowych .Jmmpozyto 
rów radzieckich DYMITR SZOSTA 
KOWICZ. Jego ostatnie oratorium 
pt. „Pleśń o lasach" sławi stalinoVJI 
ski plan przeobrażenia przyl'()dy. 

WANDA WASILEWSKA 

Członkini delegacji radzieckiej 
WANDA WASILEWSKA, gorąca pa 
triotka polska, współtwórczyni O­
drodzonego Wpjska Polski.ego, stoją 
cego dziś na straży pokoju, która 
jeszcze w okresie władzy sanacji 
walczyła twórczością literacką o 
Polskę spra\viedliwości społecznej­

zajmie należne miejsce wśród dele­
gatów Swiatqwego Parlamentu Po­
koju. 

Wśród delegacji radzieckiej znaj 
duje się wybi1ny reżyser filmowy 
MICBAf, CZIAURELI, deputowa­
ny do Rady Najwyższej ZSRR. 
Swym talentem artysta służy spra­
wie pokoju. Jego ostatni monumen. · 
talny film pt. „Upadek Berlina" jest 
wielkim oskarżeniem i jednocześnie 

ostrzeżeniem dla tych, którzy pra­
gną rozpętać nową wojnę. Wybitny 
publicysta radziecki DAWID ZA­
SŁA WSKI, d~askujący podżega­

czy wojennych na łamach „Praw­
dy", zdobył sobie zaufanie i wdzię· 
czność milio11ów czytelników. 

DA WID ZASŁAWS.Kl 

• 
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GLOS TOMASZOWSKI 

Kronika fomaszoW.a RÓdośnie · u;itają ... a§l.J pracujące T on1aszoUJa 

li §UJiataUJq N anqres PakOju WAZNtr..łSZl!: 'l'~LEFONY 
4 - Dworzec KolejoW:Y 

47 - Milleja Obywate~ka 
$l - Straż Pożarna 

305 - Straż Pozarna (dzwoni~ 
tylko w Wypadku poźan.1) 

333 - Pogotowie PCK 

ADłłES REDAKCJl : 
Plac Kościuszki 23, tel 2go 

Redakcja przvimuje interesa~tów 
od godz. 14 ·· 

-
ADRES ADMTNISTRA~.n: 

Rozdzielnia Dzienników ,.Ruch" 
Plac Kościuszki 16 tel MO 

Akademia 
pra~ownlkó'1W Zakładu 

Ubezpieczeń Społecznych 
i Zakładu 

Lecznictwa P racowniczego 

ft ozpoczynają.cy swe obrady 
w Warszawie 1I Swiatowj 

Kongres Obrońców Pokoju - ma 
nifestacy.fnie witany jest przez 
masy pracujące naszego miasta. 
Za~łady p:racy, budynki, witryny 
ok~en. wystawowych - przybrały 
odsw1ętn;y wygląd. Wlizędzie wi­
~a~ plakaty i afisze, wszędzie wi­
oac hasła pokojowe i gołębie -
symbol pokoju. 

W zakładach przemysłowych 
sale przybrały również inny niż 
żaw11.te wygląd. Przy warsztatach 
pracy tysiące robotników i robot 
nic, młod:11ież pracuj ąca - zaciąa 
nęli Warty Pokoju. Uroczysta i 
radosna atl'l;losfera panuje wśród 
róbotników. Piętnując decyz-
ję rządu angielskiego, który 

wygłoszony został referat pomę I wał zebranych do dal.szych osiąg W związku z II Swiatowym 
eony zagadnieniom walki o po - nięć . produkcyjnych, którymi w Kongresem Obrońców Po-
kój i roli Związku tł.adzieckiego najlepszy sposób będzie można koju odbyła się również masówka 
w walce o utrwalenie światowe- uczcić IT Światowy Kongres O- pracowników kopalni piasku i 
go pokoju. brońców Pokoju. żwirków „Biała G6ra". Do zebra 

Po t•eferacie . zebrani podjęli Wezwanie nie pozostało bez e- nych przemówił 0h Zbigniew 
następującą rezolucję: cha. Zabierając głos w imieniu Lankau, a następnie przyjęta zo-

11My, pracownicy Zakładu murarzy, ob. Tadeusz Kubiak po stała rezolucja, zapewniająca 
Ubezpieczeń Społecznych l stanowił dla uczczenia Kongresu wzmożenie wysiłków w produk­
Lecznictwa Pracowniczego skrócić termin omurowania wień- cji i niezłomną walkę o utrwale 
Oddział Obwodowy w Toma- ca nad parterem o 5 dni i zakoń- n ie ·pokoju. Zebranie zakończono 
szowie Maz„ zebrani w dniu czyć prace zamiast 30 listopada owacyjnymi okrzykami na cześć 
13 listopada 1950 roku prze- - 25 bm. PZPR i Wielkiego Wodza mas pra 
svłamv Il Swiatowemu Kon- Cieśla - ob. Władysław Sylka cujących całego świata ---: Towa­
gresowi Obrońców Pokoju na skróci termin wykonania szalun- rzysza STALINA. 
sze serdeczne pozdrowienia i ku nad parterem o trzy dni i za- * * • 
życzenia owocnych obrad. kończy go w 50 proc. na dzień 20 Zarząd Koła LiJi(i Przyjaciół 

Niech nasze życzenia będą bm. Zabierając w tej sprawie Żołnierza przy Mazowieckid1 Za 
wyrazem stanowczej woli głos ob. Jan Zak stwierdził, iż kładach Przemysłu Wełnianego 
walki o utrzymanie pokoju boi;taci w do~wiadczenia realiza- zobowiązał się dla uczczenia II 
na świecie. cji dotychczasowych zobowiązań I Swiatowego Kongresu Obrońców 

Niech żyje n Swiatowy - cieśle i to zobowiązanie w peł- Pokoju uaktywnić działalność Ko-
Kongres Obrońców Pokoju!!! ·ni zrealizują. I la i wezwał pracowników PKP 

Niech żyje Wódz Światowe • 14: • do zor.ganizowania Koła Ligi Przy 
go Obozu Pokoju, JÓZEJ" 
STALlN!!!" 

1aciół żołnierza na swym terenie 
pracy do dnia 25 listopada br. 

• * "' W Szkole Ogólnoks~ałcącej 
odbyła się masówkAl pokojo 

wa. O walce o pokój i znaczeniu 
II Światowego Kongresu Obroń 
ców Pokoju, mówil dyrektor szko 
ły - .ob. Sosnowski. 

Po prz€mówieniu dyrektora -
przewodni~zący koła szkolnego 
ZMP - ko1. Raw lik, odczytał zo­
bowiązanie, podjęte przez mło­
dzież. Brzmi ono: 

„My, młodzież Szkoły Ogól 
nokształcącej stopnia licealne 
go w Tomaszowie Mazowiec- „ 
kim zobowiązujemy się w 
związku z II Światowym Kon 
gresem Obrońców Pokoju 
przepracować 1.000 roboczo 
godzin przy budowie Harcer 
skiego Ośrodka Mei!odycz­
nego". 

• • Sojusz. robotni~zo - chłopski W 'wietlicy związku zawodo­
wego przy ul. Barlickiego 32 odby­
ła się uroczysta akademia, w której 
poza personelem ZUS i ZLP wzię 
Ił udział zaproszeni przedstawiciele 
organizacji i goście. 

nie dopuścił do obradowania Kon 
gresu w Sheffield - równocześ· 
rtie robotnicy wvrażają radość 
i dumę, że właśn i e w naszej sto­
licy, stolicy odbudowującej się 
z ruin i zniszczeń wojennych -
rozlegnie się na cały świat głos, 
że ludzie pracy nie chcą wojny, 
że chcą pokoju, że przeciwstawią 
się niecnym planom agresywnego 
angloamerykańskiego imperializ­
mu. 

Ale nie tylko w słowach masy 
pracujące deklarują swój udział 
w obozie pokoju. Nie tylko sło­
wem, ale codziennym czy,nem: 
wzmożoną i coraz Wydajniejszą 
pracf.j. I właśnie w ramach Wart 
Pokoju poszcżególne zespoły i ca 
łe oddzlały produkcyjne starają 
się w dniach trwania Kongresu 
pracować lep1ej i Wydajniej, ruż 
dotychczas. 

W e wtorek odbyła się rów­
nież masówka na terenie 

Szpitala Miejskiego. Po wysłucha 
niu przemówienia tow. Ołowni 
- zebrani jednomyślnie przyjęli 
rezolucję następującej treści: 

święci · triumfy w Związku Radzieckim 
Jak MTS·y pomagają w pracy kołchozom 

Po okolicznościowym przemówie­
niu i powołaniu prezydium _, wy­
głoszony został referat, ~ którym 
omówiono zdobycze Rewolucji Pai 
dziernikowej, znaczenie jej dla na­
rodu polskiego i mas pracujących 

świata oraz rolę Związku Radziec­
kiego w walce o utrwalenie świato 
Wego pokoju i w walce o wyzwole­
nie narodowe ł społeczne całej ludz 
kości. 

W czasie akademll wręczone zo­
stały nagrody pienięfoe wyróinia Ją 
cym się pracownikom. przyznane 
przez Centralę ZUS. Na czę~e ar­
tystyczną akademll :ztofyty się: 

śpiew i muzyka w ~konaniu chó­
ru ł zespołu 'IJlUzycznego pracowni­
ków ZUS i ZLP. 

W zakładach przemysłowych, 
instytucjach, biurach i urzędach 
odbywają się manifestacyjne ma­
sówki, na których zebrani wita­
ją Kongres Warszawski. . ... . 

Nasz korespondent z ZUS pieze 
nam: W świetlicy związku zawodo-

wego, przy ulicy Barlickie \ 
go 32 .odbyło się masowe zebranie 
pracowników ZUS i ZLP w z:wiąz 
ku z II Swiatow.vm tcongresem 
Obrońców Pokoju. Po zagajeniu i 
okolicznościowym przemówieniu, 

Parę słów a~ ,,ŻYWVllJ slowieł' 

„My, pracownicy Szpitafa 
Miejskieg(l, zebrani na ma­
sówce w dniu 14 bm. w śwte 
tlicy, którą uruchomiliśmy 
dla uczczenia 33 rocznicy 
Wielkiej Rewolucji Paździer 
nikowej i II Swiatowego Kon 
gresu Obrońców Pokoju 
zdecydowanie potępiamy a­
gresorów angielskich i ame­
rykańskich, którzy nie dopu­
ścili do odbycia się Kongresu 
w Anglii, dając tym samym 
iwiadectwo, że droższa im 
jest wojna, niż pokój, wojna 
- z której chcieliby czerpać 
nowe zyski dla siebie. 
Będziemy wytrwale wal­

czyć o utrwalenie światowe 
go pokoju - przez sukcesy, 
uzyskiwane we współzawod­
nictwie pracy i udziale w 
szkoleniu ideologicznym. 

Życzymy II Swiatowemu 
Kongresowi Obrońców Poko­
ju pomyślnych obrad w u­
trwaleniu pokoju na ca,łym 
świecie". 

~my możnośc w ostatnich I Sprawa druga, to recytacje ł - • • * • · · ;. 
dniach oglądać występy zespołów w ogóle „żywe słowo". Słuchając W tych dniach na budowie 
artystycznych szeregu świetlic. I go odnosi się wrażenie, te w na- · PDT odbyło się ogólne ze­
choć różnoraki był rodzaj tych wy szych zespołach świetlicowych wy- branie załogi .P. P . B. Nr 9, 
stępów, wsżędzie wiele do życze starczy opanować pamięciowo ja- ·na którym obszerny referat po­
nia pozostawiało „żywe sł-Owo". kiś .wiersz czy tekst monologu, a już święcony zagadnieniom walki o 
Zapowiadający poszczególne nu- mozna wystąpić z 'nim na scenę. pokój i II Swiatowemu Kongre 

mery programu, próbują bawić trłu- Czuło się, że wykonawcy, w swej sowi Obrońców Pokoju wygłosił 
chaczy do;wcipami i dykteryjkami. masie młodzież, mając jak najlepsze przedstawiciel oddziału Związku 
I gdyby to były tylko żarty czy chęci są pozbawieni odpowiedniego Zawodowego Budowlanych 
dykteryjki - wszystko byłoby w kierownictwa, pozbawieni rad, u- tow. Stefan Piasny. Mówca, przy 
porządku. Niestety - słuchając ich wag ł krytycznej oceny. Ogranicza pomniał okropności ostatniej woj 
nie spo~ób wyzbyć się ptzekona- jąc się do -tych ogólnych uwag ny i wskazał na kapitalizm, jako 
11ia, że jednak. coś tu nie jest w po- chcemy, by zachęciły one uczest ź~ódło wszelkich wojen: a nast~p 
rządku. Bo czyż rzeczywiście płas- ników zespołów teatralnych i arty- me zobrazował zbrndmczą dz1a 
kie, wyświechtane, nierzadko dwu- stycznych kierowników tych zespo łalność międzynarodowej kliki 
znaczne i wręcz wulgarne dowcipy łów _ do walki 0 coraz lepszy, imperialistycznej, zmierzającej do 
mają bawić robotniczą publiczność? wyższy, właściwszy poziom tego, wywołania nowej , krwawej zawie 
Czyt nie ma innych spraw, z któ- co nam ze sceny podają. ruchy. Na przeszkodzie zbrodni -
rych można i trzeba się śmiać? Ku- Nasze związkowe referaty odpo czym planom staje potężny, sce­
łak, spek~lant, wróg klasowy, ~łu- włedzlalne za ten odcinek ' pracy mentowa~y i sil1:1Y o.bóz pokoj:i z 
rokrata, figury z ,,wodą sodo:wą w . . . . . . . bohaterskim Związkiem Radziec­
głowie„. Czyż nie stanowią one bo- . winny gorhw;e. zają~ się tymi. spra- kim na czele. W zakończeniu prze 
gatego repertuaru, z którego czer- wami. przyjś: ~wietlicom z pomocą, mówienia tow. Piasny, stwierdza 
pać winni właśnie zapowiadacze? co przy Istnieniu na naszym terenie jąc, iż najbardziej skuteczną br~ 
A tu tymczasem „brodate" dowcipy PDK nie winno chyba nastręczać nią w walce o trwały pokój jest 
drobnomieszczańskiego błotka. trudności. sumienna i wydajna praca, wez-

Usunąć różnice między pracą ków, do wyrywania buraków 
robotnika w fabryce / a chłopa oraz jeszcze cały szereg innych, 
na wsi, uczynić lżejszym trud różnego rodzaju maszyn. 
chłopa, uprawiać ziemię coraz Maszyny te są ba1·dzo pomy­
lepiej wzmóc jej wydajność - słowo urządzone tj. spełniają 
oto, do czego dążą radzieckie kilka czynności na r~z . .Np. ~a­
ośrodki rnaszynowe, tak zwane szy~1a do f_lan~owama burakow 
MTS (od owiednikiem MTS w I pos.iada ~b10rmk, z. wodą: ~odle-

p , • . WaJąc rownoczesme półhtrem 
Polsce są Panstwowe Osrodk1 wody każdy zaflancowany bu-
Maszynowe). rak. Albo taki kombajn do wy-

Działalność. ~TS - stwier- rywania buraków wykonuje 
dz~ ob: A1!toni Tulac!ia •. członek równocześnie trzy czynności, tj . 
s~d.z1elm produ~CYJ.neJ. w. Ka- wyrywa buraki; oczyszcza. je i 
m1ome, pow. sk1ermew1ck1ego, obcina liście. Traktory o moto­
polega. nie tylko ~a up;awianiu rach spalinowych staną się z 
g:-untow kolch.ozow. Są one VI'. czasem przeżytkiem. W Związ­
rownym stopmu z kołchozami ku Radzieckim wprowadza się 
zainte1·e~owane W'lfda~n:o~cią g~e obecnie traktory elektryczne, 
by. Toteż olbrzymia rozmca mię dzięki którym koszty uprawy 
dzy ~zyskiwanymi dziś plonami ulegają poważnemu z.mniejsze­
a zb10~a~ . sprzed . dwudzi:st~, niu. Wprowadzenie u nas takie­
czy dz1es1ęc1u laty Jest własme go traktora byłoby na razie nie­
w poważnym stopni!-1 ~sługą możliwe ze względu na brak 
~TS. Po?czaa wycie~zk1 chło- elektrycznoś~i w olbrzymiej 
po:V P?lskich do Zw~ąz~u ~a~ większości wsi, natomiast we 
dz1eckiego, . w k~ór~J rowm~z wsi radzieckiej przewody elek· 
?rałem ud.ział, · z~1edzilem ~akze tryczne są poprzeciągane pra· 
i M.Ts .. Ni.gdy. n.ie wyobraJ;ałem wie wszędzie. Te maszyny, któ­
sob1e, ~e ~stmeJą P?dobne ma· re u nas uchodzą za nowocze­
~zy~y, Ja~ne ta1_l1 UJrz,ałem. ~ sne, w Związku Radzieckim są 
is.tmało ~eh takie mnostw?, ~e już przestarzałe. Np. traktor 
me sposob było wszystkie Je nie ma już powszechnego zasto· · 
okiem objąć. Nie były to jesz- sowania ponieważ w kombaj­
cze wszystkie maszyny posi.adan€ nach są' wmontowane motory, 
przez MTS gdyż wiele z nich wy które je samodzielnie porusza­
słano ~o pra~y Y" kołchozach. ją. W Związku Radzieckim z 
~ więe , widziałem tai:i kóm- miesiąca na m1es1ąc, z roku 

baJn:y, ~tore ró.wnocześme ko- na rok powstają coraz doskonal­
szą 1 mł?cą .zbo~e, a zarazem sze, lepiej dostosowane maszyny 
kaltywuJą z1em1ę. M~zy~a ta· dla rolnictwa. MTS zasięgiem 
p;zy obsł~dze 6 ~:1dz1 m.oze w swym obejmujący kilkanaście, 
ciągu dma skosie zboze . na a na wet kilkadziesiąt kołcho­
obszarze od ~O do 40 hektarow. zów, uprawia im ziemię na pod­
!!~ to _cz~su 1 ?~acy zaos~czędza stawie zawartej umowy na tyle, 
się dz1ęln t:ikieJ ma~zyme ! Po- a tylE hektarów · orki, siewów 
za tym zn3;Jdo~ały się tam ma- itp. MTS wysyła do kołchozu 
s~yi1y do ~1elen~a, do pr~er~wa- brygady z odpowiednią ilością 
n:a ~urakow, do sadzen.1a ziem- maszyn. Brygada taka. pozosta­
makow, do flancowama bura- je tu tak długo, póki przewi-

------------------------------------------------------ dziana umową praca nie zostp.­

Władysław RymkieUJicz 
.................... ----------- 19) 

Przybiegła też Bronka, a za nim przyszli Samoliński z Poncyliu 
sżem. 

nie ukończona. Ponieważ bry-
gada bywa nieraz oddalona od 

Ze sportu 

MTS o kilkadziesiąt kilome­
trów, każda z nich posiada wła­
sną radiostację, za pomocą któ­
rej porozumiewa się z MTS. 

MTS uprawiają ziemię koł-­
chozom na zupełnie innych wa­
runkach, niż u nas. U nas bo· 
wiem płaci się za orkę czy ko­
szenie zależnie od ilości wyko­
nanej pracy, MTS pobiera zaś 
swą należność za pracę nie tyl­
ko od hektara, ale także od wy­
dajności, tj. w zależności od plo­
nów. Dlatego też w int eresie 
MTS i jego pracowników leży 
jak naJ1epsze upi\awienie ziemi. 
W tym celu obok mechaników, 
traktorzystów itp. MTS zat rud­
nia specjalnycłt agronomów, 
'którzy kierują pracą brygad. 

Zauważyliśmy nadzwyczajną 
dbałość o maszyny. Przed wyj­
lłciem w pole maszyny są skru­
pulatnie sprawdzane, zaś ludzie 
z obsługi stale je konserwują i 
.ub:zymują w należytym porząd­
ku. Nie więc dziwnego, że bar­
dzo rzadkie bywają wypadki 
psucia się maszyn po!fczai> pra­
cy. 

Zrozumiałe W jest, że koł­
chożnjcy, pracując w takich wa­
runkach oraz mając zapewnio­
ną 'wszechstronńą pomoc MTS, 
zwiększają z roku na. rok swe 
dochody i podnoszą· ogólny do­
brobyt. śpieszą im również z 
po~ocą 'robotnicy z miast. Bo 
przecież w1aśnie dzięki niestru­
dzonym wysiłkom robotników, 
techników oraz inżynierów, zie­
mię kołchoźników uprawia tyle 
różnorodnych maszyn. 

A więc- stale postępujący 
rozwój gospodarczy kolcho­
zów zawdzięczać również na­
leży sojuszowi robotniczo­
cklopskiemu, w którym ra­
mię przy ramieniu robotni­
cy z chłopami zbudowali 
pierwsze w świecie państwo 
socjalistyczne. 

Zie ID i a wyzwolona 
Powieść 

Antecki pochwalił robotę. Manometr pokazywał dziesięć atmo­
sfer. Puścił kolo rozpędowe w ruch. Szum motoru wypełnił halę. 

- Ruszyła! - zawołał Janik o pompie i wybiegł z hali na po­
most. 

Wszyscy wyszli za nim i przechliwszy się przez żelazną poręcz 
ogrodzenia przypatrywali się wodzie, wypływającej z cementowego 
wylotu pod pomostem, jak z rzygającej gardzieli. Nieruchoma do­
tychczas woda zaczęła w tym miejscu płynąć, falować, burzyć się 

Zakładamy międzyszkolną ligę siatkówki 
W seledynowym świetle księżyca trzy nowe pryzmy węgla przy 

budynku błyszczały z daleka jak czarna, zakrzepła lawa. 
Tej nocy Janik długo nie mógł zasnąć. Myślą wybiegał w dzień 

jutrzejszy1 niepokojąc się, czy uda się uruchomić pompę, czy mo­
tor nie uszkodzony, czy w kotłowni pod piecem wszystko w porr.ąd 
ku? Samoliński przed zaśnięciem spytał, ile czasu potrzeba na od­
wodnienie reszty gospodarstwa, tydzień czy dwa? Janik nie ~iał 
o<ipowiedzieć, nie wiedział. Odparł tylko, że sprawa idzie nie o Jed­
no ~ospodarstwo, ale o całą wieś. Woda musi opaść z całej wsi, 
wtedy i tutaj, u nich . będzie sucho. Na to Samoliński. że - ,,mało 
go obchodzi wieś, nieG}i każdy pilnuje swojego"-

Janik spał krótko i nerwowo. Było jeszcze ciemno, gdy się obu 
dził. Budzik z fosforyzującym cyferblatem i wskazówkami po-
1..:azywał piątą. Janik nie mógł doczekać się świtu. Czuiąc, że 
już nie zaśnie, wstał, ubrał się i zgarnąwszy 'pudełko zapałek 
z murku i trochę trzasek spod pięca na podpałkę, wyjrzał na 
dwor. Księżyc zaszedł. ale noc była bezchmurna i J?Wiaździsta. 

Janik ruszył w kierunku wału ostro i śmiało, jak w dzień: tra­
fiłby do pompy z zamkniętymi oczami. 

Zanim. się rozwidniło, rozpalił w piecu, napuścił wody do kotła, 
a potem raz po raz dokładał czubate szufle węgla. Ogień buszówał 
duży i gwałtowny, ciąg w piecu był silny. Janik cieszył się, że 
wszystko idzie gładko. 

Około dziesiątej przyjechali łodzią z Grabowa przez rolewiska 
Antecki z Sarniu.kiem, a ze wsi przyszedł podpierając sie u.a kijku 
lfrela. · 

i kipieć jak wrzątek w czajniku. , 
Nagle ukazały się mewy. Z początku przyfrunęły dwie, trzy, po 

tych jeszcze kilka; wreszcie zleciały się chmury tego białopiórze­
go ptactwa, które z piskiem i skwirem krążyło nad powierzchnią 
wody w pobliżu cementowego wylotu. 

- Zleciały się na sałatkę rybną - powiedział Antecki ze śmie­
chem. 

- Co to znaczy, panie? - spytała Bronka. 
Antecki wytłumaczył, że wirnik pompy siecze znoszone przez 

prąd ryby, których obecnie jest tu zatrzęsienie. „Sałatka rybn::t" 
wypływa wylotem z wodą i stąd takie chmary ptactwa nad zale­
wiskiem. . 

Bronka nie mogła pojąć, na czym polega ta kombinacja z pom­
powaniem wody. 

- Pompa - objaśnił Antecki - spiętrza i przepompowuje wo­
dę z tamtej strony budynku tutaj, do kanału odpływowego, który 
przez inne wielkie kanały ma połączenie z Nogatem. 

- Tak powiadacie? - mruknął Poncyliusz, nasrożony. Spod 
zdrowego oka ·z nieufnoścją spoglądał na technika. - Chyba długo 
będziem czekać, zanim tu wody opadną? 

- Długo, niedługo. Poziom wody powinien obniżać się o pięć 
do dziesięciu cent~tnetrów ,dziennie. Jeżeli pompa nie nawali, to 
po dwóch tygodniach będziecie mieli wszystko dokoła odnowione. 

Antecki poklepał Janika po ramieniu. 
,.....,. Zuch Jąnik! B~dzie z niego dobry pracownik. 

.(dalszy d<UJ nas~i). 

Godny zrealizowania projekt ~­
suwa SKS „Start" przy Szkole 
Ogólnokształcącej . Otóż „Start" pro 
jektuje utworzenie w Tomaszowie 
międzyszkolnej ligi siatkówki w kon 
kurencjach męskich i żeńskich. 

Projekt polega na tym. by wszyst 
kie szkoły zgłosiły dowolną ilość 
drużyn, z których po eliminacjach 
pierwszych dziesięć weszłoby do 
tzw. ligi i walczyło o mistrzostwo 
grupy. Drużyna plasująca się na o­
statnim miejscu spadłaby do pozo­
stałej grupy, która tworzyłaby II li 

gę i w której równiez prowadzono 
by rozgrywki o mistrzostwo. Ilość 
drużyn w II lidze byłaby dowolna. 

Szkolne kluby sportowe winny 
wejść w porozumienie z SKS 
"Start" i zrealizować ten projekt, 
który z pewnością podniesie poziom 
siatkówki w szkołach. Tym bardziej, 
iż w chwili obecnej Tomaszów dy· 
sponuje salą. która umożliwia pro­
wadzenie ro~grywek zimą. Projekt 
ten winien znaleźć poparcie w Miej 
skinl Komitecie Kultury Fizycznej. 

(af) 

„Z wiązko wiec'' zwycięzyl, ale •.• 
W ramach mistrzostw klasy A -

tomaszowski „Związkowiec" roze­
grał ostatniej niedzieli spotkanie w 
Pławnie z tamtejszym Ludowym Ze 
społem Sportowym. Spotkanie wy­
grali tomaszo;wianie w stosunku 2:0 
(1:0). Bramki zdobyli _, Wątrób­
skl i Anioła. 

Wynik niedżielnego meczu byłby 
niewątpliwie zakończył się znacznie 
wyższym dorqbkiem bramkowymA 

gdyby nie sobotnia zabawa w sali 
Straży Pożarnej, na której przecież 
'tak miło się bawili niektórzy 
członkowie pierwszej drużyny w 
ostatnią noc przed meczem. 

Dobrze byłoby, gdyby nasi za­
wodnicy zrozumieli, iż sportowy 
tryb życia wymaga pewnych wy­
rzeczeń. Kierownictwo klubu spra­
wie tej winno poświęcić ~l.lkcej 
uwagi. :ibL · 
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_. Jak· .żyją i pracują kobiety radzieckie 
Co pisała prosa łódzko w ·dniu .16 · listopodą 1930 t. 

PRZED WIELKIM STRAJKIEM 
GÓRNICzyM W ANGLIJ 

650 tysięcy górników brytyjskich 
zapowiedziało przystąpienie do straj 
ku z dniem 1 grudnia 1930 r. - o ile 
właściciele kopalń nie zaprzestaną 
systematycżnego obniżania /Zarob­
ków górniczych l .masoWYch re­
dukcji. 

UPADŁOSCI 

samob§jczych 22-letnia Jadwiga · :Ro-
gala. · 

• • • • 
W bramie domu pray ul Oblęgor­

skiej 7, napiła się jodyny. 42-letnia 
Jadwiga Miles7.ko - bezdomna t be:z 
robotna. 

Pogotowie przewiozło · denatk'i do 
szpitala na RadogosZezti. 

• • • 

K obiety ·ZSRR biorą obecnie spokojnie pracować, bez obawy, że I elektryczne kombajny .domowe, zło­
. również aktywny udział w pozostawione w domu dziecko popa- żc.ne z 24 ~aratów, przy pomocy 

twórcz~j. pokojowej pracy. Nie rzy się czy pokaleczy. Kobiety pra- których można szatkować kapustę, 
n:a ani jedn_ej dziedziny budow- cujące na nocną z.mianę pozostawia zagniatać ciasto, mleć mięso na ko­
mctwa socjalistycznego, do której ją swe dzieci w żłobkach nocnych. tlety itd„ maszyny do pastowania 
by kobiety radzieckie nie wniosły MECHANIZACJA PRACY podłóg, prz~ządy do ścierania k~-
swego, cennego wkładu. DOMOWEJ rzu z gzymsow, maszyny do prania 

Radzieckie republiki socjalisty · i suszenia bielizny, specjalne· gąbki 
. czne wychowały wiele wspania- Na ułatwienie pracy kobiet w do mycia śdan. Urządzenia· te J>l"O-
łych bohaterek budownictwa so- prowadzeniu gospodarstwa nastawio dukowane są coraz bardziej masowo. 
cjalistycznego. Ponad 327 tysię- ne są zarówno przemysł, jak i han· Dzięki nim najcięższa nawet praca 
cy kobiet zajmuje stanowiska del radziecki. .Cały szereg produko- domowa staje się prawie całkowicie 
inżynierów i techników, w sa- wanych przez rndziecki przemysł zmechanioowana. 
mych tylko przedsiębiorstwach . maszyn, narzędzi i urządzeń ma na W powstających specjalnych Sckle­
tekstylnych 1814 kobiet pracuje celu odciążenie kobiety od trudów pach „Gastronom.ach" kobieta radzie 
jako dyrektorzy, naczelni inży· gospodarstwa domowego. Są więc eka może nabywać obrane jarzyny, 
nierowie, kierownicy oddziałów. maszynki do obierania ziemniaków, gotowe kotlety, rozmaite półfabryka 

ty, ułatwiające i przyśpieszają.ce 
przyrządzenie posiłku. Poza tym w 
wielu miastach istnieją. s.pecjalne 
sklepy dostarczające produkty do 
domów itp. Wszystko to za.oszczędza 
k.obiecie radzieckiej Wiele czasu, po­
zwalając .zarówno na wydajną, su· 
mieuną pracę, ja.k i korzystania w 
pełni z mCYlliwo~i kształcenta. trit 
oraz licznych rozrywek kultura.J.­
nycit. 

W wyniku stałej troski partii 
komunistycznej i rządu radziec­
kiego życie kobiet radziec-kieh, 
jak i wszystkich radzieckich lu­
dzi, - polo!psza s.it z każdym 
dniem. 

„Kurier Łódzki" podaje, że w cią­
gu ostatnich tygodni ogłoStZono w Ło 
dz! u,padłości 65 w;ielkim firmom, 
między którymi iznajdują się znane 
wielkie rzakłady przemysłowe. 

w ' bra'mie domu przy ul. Piotrkow 
skiej 37 popełniła samobójstwo nie­
jaka Franciszka Krysiak. W stanie 
ciężltim odwieziono ją do . szpitala. · 

REDUKCJA BRUKARZT 

Ponad 35 tysięcy kobiet prowadzi 
prace naukowe, ponad 2 miliony 
pracuje w dziedzinie oświaty lu· 
dowej. Milion kobiet zatrudnio­
nych jest w szpitalach, poliklini­
kach, ambulatoriach. W S"Zkołach 
wszystlHch stor. ni kształci się 18 
miliortów dziewcząt, a 400 tysię· 
cy kobiet radzieckich studiuje ·w 

[ID!lt~D:IGlllll1· 
STRAJK GENERALNY 

W HISZPANII 

Jak donoszą z Madrytu - w Hisz 
panii wybuchł w ubiegłą sobotę 24 
godzinny strajk generalny. W więk-

W dniu wczo~j~ym zwolniono 
z pracy na terenie Łodzi 775 robotni 
ków brukarsldch. 

FAszysrowsKA USTAWA 
GORNICZA 

szych miastach patrolują silne od- Gazety ri:apowiadają ogłoszenie de-

wyższych uczelniach. 
~ chwili obecnej w ZSRR kobiety 

stanowią połowę ogólnej ilości spe­
cjalistów, posiadających wyższe wy 
kształcenie. Za wybitne prace na­
ukowe i wynalazJ<i, za twórczą dzia­
łalność w dziediinie sz.tuki - 350 
kobiet otrzymało nagrody stalinow­
skie. Wśród · de-legatów do Rady Naj 
wyżs2:ej ZSRR znajduje się- 277 ko­
biet; miliony kobiet biorą udział w 
pracy partyjnej, zwią7Jlrowej, spo­

ll'zra!ita;a. kadrq- . 
mło(łyfłh sp<)rtowfłów Polski Ludow~i 

1 

działy wojska i pol~cji, kretu - wprowadluają~ego na "tere-

.JODYNA.M n~e całego państwa ,qową us.tawę gór 

I 
ruczą „opraeowan1t według na;lnow­

W m~eszkaniu pmy ul. Josele\.yl- szych wzorów ustawodawstwa wło­
cza 4 - napiła się jodyny w celach sklego" (faszystowskiego). 

TEATRY 
PAŃSTWOWY TEATR NOWY I Na otwarcie teatru: „Rodzina U­

(ul. Daszyńskiego 34, tel. 181-34> lianowych", I. Popowa, w insceniza­
Godz. 19.15 „Brygada szlifierza cji Idy Ka.mińsk·iej. 

Karhana". 

łecznej. 
Budują one potęgę swej ojczyz­

ny, kroczącej ku komunizmowi 
- bastionu wolności i bezpieczei1 
stwa świata, wiedząc, ·że im sjl­
niejszy będzie ich kraj, tym sil­
niejsze są siły obozu pokoju. 

SERDECZNA I TROSKLIWA 
OPIEKA 

Henryk 
Łuczak 

Eugeniusz 
Wojtczak 

I wie znajdujemy trzech takich spor 
: tcwców. Są nimi Edwln Szefer, 
Henryk Łuczak i Eugeniusz WO'jt­
czak. 

Pierwszy z nich rz.aczął niedawno 
'.lracować w Zakładach Wełnianych 
·.m. Łukasińskiego w Lodzi na 4 
krosnach. Wyczyn ten wzbudził zaz 
drość wśród jego kolegów, toteż z o 

1 kazji II światowego Kongresu O­
. brońców Pokoju Henryk Łuczak i 
Eugeniusz Wojtczak postanowili 
„wyrównać rekord" Szefera i ró-
wnież przejść na 4 krosna. 

Wyczynem tych dwóch sportow­
ców zainteresował się. nasz korespon 

dent. Niedawno odwiedz.ił ich w 
pracy i przeprowadził krótką rot 
mówkę. 

- Pracuje nam slę dobrze - o­
świadczyli z buńczucZllą miną 
chłopcy. Niedługo Szefera wypne­
dzimy„. 

I tak pomiędzy Szeferem a Łu­
czakiem i Wojtczakiem wyi.viązala 
się szlachetna waika. Walka nie o 
każdy metr na bieżni, ale o każdy 
metr tkaniny. 

Walka ta nie ustanie ·;._ bo tu 
wchodzi w grę specjalna ambicja, 
ambicja, którą chłopcy wnieśli do 
fabryki rz boiska sportowego. (Kr.) 

p AŃ::3TWOWY TEATR KOMEDil MUZYCZNEJ Aby umożliwić pracującej kobfo- w 
TEATR IM. STEFANA JARACZA „LUTNIA" cie· branie pełnego udziału zarówno naszyro ruchu sportowym już 

('Ul. Ja racza 27) Godz. 19.15 „Swobodny wiatr". w pracy zawodowej i politycz.nej jak od ~łuższego czasu dokonuje 
Godz. 15 „Wieczór Trzech Króli" Bilety ulgowe już .są do nabycia. korzystanie z ,ro?.i·ywek kult:iral- ~;zi~:v~~~lo~r~~om.ro .i;ośn.ie jego 

- Szekspira. TEATR ARLEKIN" I nych - władza radziecka otacza la w · . ł y, sn e Jego ro 
" d k k b • · · zy m ca ego naszego narodu 

Ostatnie mele.ze l.igowe 
Wszystkie bilety wyprzedane. (ul. Piotrkowska Nr 152, tel 258-99) ser ec~ną. tros 11. ok ie.ty d-:- !?s~ue I Wzoruj'ąc i.ię na osiągnięciach kul~ 
Godz. 19.15 „Wieczór Trzech Kró· Godz. 17 widowisko pt. „Sambo stal~ ilośc • prze~sz ob, ziec:u~c~w, tury fizycznej i sportu w Wielkim w przyszłą niedzielę 

li'' - Szekspira. i lew", stilło'!.ek, pr~.lm społecznych 1 i~- Związku Radzieckim nasza kultura 
P .A'ŃS'rWOWY Kasa czynna codziennie od godz. 10 nych insty~ucJt u~ł1!gowych, ułatwia fizycma i sport postawiły sobie za 

W nadchodzącą niedzielę I liga 
państwowa kończy swe roz­

grywki. TEATR POWSZECHNY jących życie kobiet:. ł · 1 b · · 
TEATR „PINOKIO" Co i·oku państwo radzieckie wy- g owny .. ce na o ecnym etapie wy-

(ul, Obrońców Stalingradu 21 (ul. Kopernika lG) da~kuje olbrzymie fundu.sze na wy- chowarue nowego. _typu obyw~~la! 
tel. i 5o-35> Godz. 17 - „Pan Tom buduje do~" płaca.nie- zasiłków z tytułu ubezpie- zdolne~o z łatwos~ią przez"'.'7Ycięzac 

Do trzeciego mecrz.u pomiędzy 
Unią i Gwardią dojść może tylko w 
tym wypadku, gdy KJ-akow!acy ule­
gną Górnikowi w Radlinie pnzy rów 
noczesnym zwycięstwie Unii nad 
ŁKS Włókniarzem. 

Godz. 19.15 „Qbcy cień"' K. Simono· K&sa czynna od 10 do 13 i .od 15 do 17 czeń społecznych, urlopów, na bez- ~~e~1e·e~;;;1dyra pi~~zą~e się przed 

K!~a czynna od godz. 10-13 i od 16. TEATR „OSA" płatną pomoc . leczni~zą. i naukę "fi stwa. J " P cy a obra pań-
p AŃSTWOWY TEATR tYDOWSKl (ul. Traugutta. 1, tel. 272-70) szkołach. W roku ubiegłym np. pan- Czy takich sportowców już ma-

( ut Jaracza 2, tel. 217-49) Ostatni dzień! - G<>dzma 19.SO st~~o ,wydatkov.:ało na te cele no my? Czy wychowaliśmy już sobie 
A~ do otwarcia .nowego gmachu „śluby murarskie" czyli „Wodewil migardow. rubh. 'łk" dl Jń t k takich sportowców, którzy swą po-

przy u!. Więckowskiego Nr 15-17 Warszawski", Gozdawy i Stępnia. l' oroczme tna Ztw&Sl . J tak a a et stawą w pracy zawodowej mogą U wa aa, członkowie 
teatr nieczynny. Ceny bilet.ów zniZ'one o 50 · proc. 1c:ego po oms .8 i .~a e . 1 ~ 1~? - służyć przykładem innym? 6 ---------K-·.--•ll·. „„N ..... „_.•.--„-~-· „, ___ ..,, ______ . nybr P;B~~ac!~t!~ ;ie ~s1:k1ar n:~ _spor~wcy _tacy do~!ero r~sną. „Oaniwa" l 

ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) 
„Koncert Beethovena", dod. „U 
źródeł prawdy", gocl.z. 15.30, 17.30, 
19.30 

BAJKA (Franciszkań~ka 1) 
„Aleksander Newski", dod. ,,Nar 
ciarstwo", godz. 17.30, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12), 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 
„As wywiadu", dod. „Plon pokoju" 
godz. 18, 20 , , 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

ROMA (Rzgowska 84) 
"Orzeł !{a ukazu", 1 seria, dod. „Ma 
zurki Chopina", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

ru 1
• • · i b h k" Nie um1emy ich zna!ezc w duzych Klub s... .... 0 „ . , · 

za.szez~y tytuł .. n1atk - o ater 1, a klqbach ' spórtciwych, gdzie rej jesz » „onowy " kn1wo' 'W Lo 
2,5 nµlio?a • !1agrodzo~? orderem cze wodzą stare „asy" WYChowane ~zi zawiaąamia członków sekcji pły 
„:Macierzy~JeJ Chwały • . w obcym nam dziś duchu a znaleźć wackiej, że w dniach od 15 do 18 
Ka~da kobie~ ~orzysta bezpłatme ich możemy w małych klubach pro XI. br. w lokalu własnym, przy ul. 

z z11:kł.adu połozn~czego, lub PU1}ktu wincjonalnych i w kolach sporto-
połozmczeg~, gdz1~ ma zapewmoną wych, tych najbardziej oddolnych Obr. Stalingradu 30 w godz, od 
fae~ow~ opiekę ~ekarsk~. . . . komórkach organizacyjnvch nasze 17 do 20 przeprowadza się rejestra• 

Liczne P?radme dla ~a~k1 i dziec- go sportu. • cję członków oraz przyjmuje się za 
k!' ohej~uJą SWJ'.ID ~asię~em wszyst Niedaleko Łodzi w Konstantyno pisy do sekcji pływackiej". 
kte k.olnety, udzielaJąc tm pomocy --------·------· ----------------­
lekarskiej i wskazówek. Dużą 1·olę 

Gwardia nie ma szczęścia do boi­
ska radlińskiego, nie jest' więc wy­
kluczone, że w niedzielę utraci 
punkt lub nawet dwa. Z drugiej jed 
nak strony pamiętać należy, o jaką 
idzie stawkę Krakowiakom, powinni 
więc wydobyć maksimum ambicji 
aby szalę zwycięstwa pr.zechylić na 
swą stronę. ~ 

. ŁKS Włókniam po !Zwycięstwie 
nad Koleja1·zem ze stolicy udaje się 
na mecz z Un:ią. Łodzianie nie stoją 
na straconej pozycji,. a wynik remi-
sowy leży w granicach ich możliwo­
ści. Dla Unii ostatnia nadzieja na 
tytuł mistrz.a Polski, ·to ciwycięstwo 
nad ŁKS Włókniarzem przy równo­
czesnym „potknięciu" się Gwardii w 
Radlinie. 

Kto podzieli los Związkowca? 
CWKS lub Gómik (Bytom). Ten 

BAŁTYK · (Narut<>wicza 20) 
„Upadek Berlina'', I seria, dod. 
„W północnej Korei", godz. 16.30, 
18.30, 20.30 

STYLOWY (Kilińskiego 123) 
„świat się śmieje", dod. „Uważny 
pomocnik", godz. 18, 20 

w życiu kobiety radzieckiej odgry- PZPN dyskwali·r·k . wają wzorowo prowadzone żłobki I UJe ostatni znajduje się w StZczęśliwym 
dla dzieci. Istnieją żłobki dzienne, położeniu gdyż rozegra zawody na 

(Dla dzieci powytej lat 7) 
GDYNIA (Daszyńskiego 2) „Pro­

gram Aktualności Krajowych i Za 
granicznych Nr 43·50", PKF Nr 
46-50, „Nowa sztuka", Czarodziej­
skie labora.torium", „Kukułka i 
S;>,pak". . 
godz. 15, 16, 17,' 18, 19, 20, 21 

HEL (Legionów 2) - Kino nie­
. czynne. 
MUZA (Pabianicka 178) „Program 

składany", godz. 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 7) 

POLONIA ~Piotrkowska 67) 
„Młodość świata", dod. „Nasz 
dom", g-odz. 17, 19, 21 
(Dla dzieci powyżej lat 7) 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) 
„Orzeł Kaukazu" !I seńa, dod. „Bo­
rowoje", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

REKORD (Rzgowska 2) „Młoda 
Gwardia", I seria, dod. „Nad mo· 
rzem Czarnym", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat.12) 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
śWIT (Bałucki Rynek: 2) „Historia 
jednego wynalazku", dod. „Artysty· 

czna porcelana", godz. 18, 20 

nocne, a także żłobki tygodniowe, Zar.ząd PZPN zatwierdził doży-1 wa Tomaszewskiego i Wacława nru swoim terenie z Budowlanymi. Prze 
gdzie dziecko spędza wszystkie dni · 'k 
powszednie. Każda większa instytu- wotmą dys~walifikację, nałożoną tela. Wymienieni IUlWodnicy ukarani clwm poważny, ale możliwe, że uda 

(Dla dzieci powyżej lat 7) , 
TATRY (Sienkiewicza 40) 

1,Koncert Beethoveńa"; do·d. · „U 

cja, każda dzielnica w mieście posia prrzez szczeciński OZ.PN na zawod- zostali za brutalne pobicie sędciego go się pokonać. Jeśli się tak stanie, 
da swój żłobek, fachową pielęg11iar ników KS Związkowiec Koszalin: na rzawodach w dniu 11. VI. b. r. a wojskowi ipn:egrają w Poznaniu z 
kę i lekaxską opiekę. Matka może Mieczysława Okońskiego, Stanisła- Jednocześnie Zarząd PZPN wystą tamtejsrz:ym Kolejarzem, CWKS po-
.... „ .„.„.„„.„„„„,„.„„„„.„„„, „ •.... „„.„„.„. • ' "' .„„ ... - pil do GKK.F z wnioskiem o roz- dzieli los Związkowca Poznań. 

Co . usłvszvmv oczez radio ciągnięcie dyskwalifikacji na wszy- w Krakowie walczą drużyny 
stkie dziedziny sportu, a szczecińskie Związkowca. Zwycięstwo gospoda-

źródeł prawdy", · 
godz. 16.30, 18.30, 20 • .SO 

TĘCZA '(Piotrkowska 108) 
Kino n!eczynne. . Program na - czwartek 16 ' listopada I B. Busiakiewicza. 16.00 (Ł) .,Złota 

WISi,.A (DaszyilsldegG 1) 1950 r. rybka" - aud. sł. - muz. w-g bajki 
„Młodość świata", dod. ,.Nasz dom" 1·150 Gł . k b" t " 1157 Tarachalskiej dla d zieci. 16.45 {Ł) 

mu OZPN polecił ułatwić sędziemu rzy może ich wysunąć na wYższe 

wystąpienie na drogę sądową prze- • miejsce w tabeli jeśli Górnik (Ra-

d 16 30 , 18 30 20· 30 . . " os . maJą o ie Y • . . Akt I . . 
go z. ' ' . ' . Sygnał , i Hejnał. 12.04 Dziennik; ua nosc1. 16.55 (Ł) Komunikaty. 

ciwko wyżej wymienionym. dlin) skapituluje przed Gwardią. 

(Dla dziec1 powyżej lat 7) . 17.00 Dziennik. l'i.40 Lekcja języka 
WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) · l2.l5 Muzyka. 12.30 Aud. dla ws1. rosyjskiego. 18.00 (Ł) „Od naszych 

zastępca kierownika sekcji piłki Pozostał jeszcze mecz l{olejama 

,,Młodość , świata, · dod. „Włodzi- · 12:45 CL) w. a~d. dla wsi - ~epor- korespondentów". i8.10 (Ł) „Słucha 
mierz Majakowski" taz J. SereJskiego pt. „Odwiedza- my muzyki" - aud. w opr. H. Wą-
godz. 16.30, 18:30, 20.30 my spółdzielnię produkcyjną w Kon salanki. 18.45 (Ł) „Jak pracuje Kluó 
(Dla dzieci y;owyżej łaf' 7) stantynowie". 13.30 Aud. szkolna Sportowy „Unia" w Zgierzu" 

nożnej ZKS &tal - Katowice, Trąb- · (Warsrz:awa) z Ogniwem. Trudno 
ka Eryk ukarany został 2-letnią dy- przewidzieć kto ·wyniesie z niego 2 
skwalifikacją rza obrazę sędziego i punkty wobec płynnej formy Ogni­
prowokowanie rzawodników do wy-
stąpień na zawodach w dniu wa. Może wYgrają gospodar~e. a 

WOLNQść (N_apiórl!.owskiego 16) dla kl. III - IV. 13.50 Pieśni Wł. pog. B. Szefferówny. 19.00 „Wsze.,. 
„Bitwa stalingradz.ka" łl seria, Żeleńskiego - śpiewa J. Kozubski. chnica Radiowa". 19.20 Muzyka lu'... 

1. X. br. wówczas Ogniwo utraci zaszczytne 

dod. „Sport radziecki", Nr 5. 14.15 „D'ziad, Jewskiej i Pałaszka" dowa. 19.45 „Odpowiedzi fali 49''. Zar~ąd PZP~ .rt.atw1erdził ddec~~ę 
godz. 16; 18, 20 opow. 14.30· Koncert dla szkół. 15.00 20.00 Dziennik. 20.30 Koncert Ork. Kolegium Sędziow PZPN o nosme 
(Dla młodzieży od lat ·12) Muzyka:· 15.10 Utwory fortepiano- PR w Bydgoszczy. 21.30 Muzyka i skreślenia tz listy sędzió:V i:'lieczysła-

ZACHĘTA (Zgierska '26) - we w wyk. R. . Baksta. 15.30 Aud. aktualności, 22.00 „Pisarze przed w~ Długosz.a tz Wrocławia i P?Sta.no-
„Dziewcżęta z baletu", dod. „Wy- dla świetlic dziecięcych - „Zaba- mikrofonem". 22.20 Koncert Orkie-1 wiJ: wystąpić do GKKF IZ wmosk1em 
słannicy pokoju", gpdz • . 18, 20 wy muzycmo - ruchowe". 15.50 (Ł) stry PR. 23.00 Ostatnie wiadomości. o ~-ozc~ągnięcie kal'.y na wszystkie 
(Dla młodzieży pow3rie3· lnt 12) :VIII. C1:agadl<a muzyczna w oprac. 23.10 Muzyka poważna. dz1edzmy sportu. 

' -Pracownicy poszukiwani 
Ko,ntrolera zbożowego, technika-elektryka, biegłe 
maszynistki, .księgowych-bilansistów, techników 
młynarskich poszukują · Polskie Zakłady Zbożowe 
w Łodzi, uL Narutowicza :i. Zgłoszenia z poda­
niem i życiorysem do Dzia,łu ·Kadr. 999 

Wykwalifi)towanych księgowych oraz inżynie­
rów-mechaników do działu inwestycyjnego, zna· 
jomoś~ języków obC:Yc\l pożądana, zatrudni •w 
Koźlu„Porcie k. Kędztenyna Centrala Zaopatrze· 
nia· Przemysłu Papierniczego. Zgłoszenia pisctnne 
przyjmuje Dzial Personalny w· Łodzi, ul. Więckow 
skiego 33. · Warunki ifo omówienia. 1003 

Szklarzy, zbroiarzv. ci~li. inżvnierów 1 tecbnikó'"'. 
budowlanych, robotnikow qospodarczych zatrudni 
PrzedsięJ>iorstwo Budow1 Przemysłowego Nr. 2 
w Łodzi. Al. Kośduszki 101. Zgłoszenia PrzvimulP. 
D~iał Pers0nalnv. · 10lP. 

Wykwalifikowane maszynistki, techników włó-' 
kienników i techników mechaników, starszych i 
głównych księgowych oraz ekonomistów zatrudni 
Centralny Zarząd Przemysłu Włókien Łykowych 
w Łodzi, ul. Piotrkowska 68 na miejscu i w pod­
ległych zakładach. Podania wraz z życiorysem 
przyjmuje Dz.lał Personalny, 1020 
Technika gumowego na stanowisko kierownika 
Oddziału Techniczneqo oraz kierownika Oddziała 
-Zaopatrzenia zatrudnią Łódzkie Zakłady Przemy­
słu Gumowego w Łodzi, uL Wólczańska 223. 
Zgłoszenia przyjmuje Wydział Personalny. 1024 
Kotoniarzy na maszyny kotonowe i okrągłe, na­
pychaczy, 'biegłe maszynistki i robotników. gospo· 
darczych zatrudnią Zakłady Przemysłu Pończo­

szniczego im. L. Szenwalda w Łodzi, ul. \Vólczań­
ska 18'1. Zgłoszenia przyjmuje Wydział Perso­
nalny. .1032 

2 techników do normowania, techników z dzie­
dziny mechaniki .precyzyjnej, techników z dzie­
dziny elektra-akustyki z wieloletnią praktyką 
oraz technika z dziedziny energetyki ew. oświe­
tlenia, wykwalifikowanych księgowych zatrudni 
Wytwórnia Filmów Fabularnych w Łodzi, ul. Sien­
kiewicza 33. Zgłoszenia przyjmuje· Dział Kadr. 

1031 

Samodzielnych 'księgowych·finansistów, wykwa­
lifikowanych ślusarzy, stolarzy, magazynierów, 
robotników gospodarczych zatrudnią Zakłady 
Przemysłu Dziewiarskiego im. Pawła Findera w 
Łodzi, ul. Łukasińskiego Nr. 4. Zgłoszenia z po­
da niem i życiorysem przyjmuje Wydział Perso­
nalny. 1025 

OBWIESZCZENIE 
O UCYT ACJI RUCHOMOSCI 

czwarte miejsce w tabeli. 
Ostatnie me~ ligowe zapowiada-

ją się bardzo interesująco. 

e &r O I 

oriu lt.6dskle10 IEomlCmi I wo1e­
w6dzlr.le10 Komitetu Polskiej ZJe­

CllłoaoneJ PaMU BobetldcaJ 
Bedar11Je1 

SOI.SOJOM BEDĄXCYnnl, ! 
!:'ele:oan 

Redtktor eaezelr13' 119-14 
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Prenumeratę prasy radz.ieckleJ na Inżynierów i techników budowlanych do ,inwe· 
rok 1951 przyjmują wszyscy kolpor- stycjj i do JJlanowania, wykwalifikowanych pra­
terzy prasy partyjnej, przewodni· cowników ceramiki czerwone,j, maszynistę, palaczy 
czący zakładowych k61 TPPR, od- kotłowych, kowali, spawaczy, kostkarzy, skaln'i­
dzialy PPK „Ruch", urzędy I agen· ków, strvcharzv óraz wy.kwalifikowanych praco­
cje pocztowe, • księgarnie „Domu wników do Przemysłu Minera!nepo zatrudnią 
Ksią~ki" oraz Klub Międzynarodo- Ml~jskie Za)dady Przemvsłu Mineralneqo w Ło· 
wej Prasy i Książki w Łodzi. ul. dzł, ul. ' Piótrkowska ' HO. Zgłoszenia osobiste' 

Dwóch wykwalifikowanych tokarzy, księgowego, 
referenta administracyjnego oraz cieślę, poszu­
kuje Wydział PerSOJlalny Łódzkiej Fabryki Zega­
ró"v, Łódź, ul. Wigury 21. 1030 

Wykwalifikowaoycb księgowych, kierownika ma­
gazynów, magazyniera, robotników gospodarczych, 
bie!l~e maszynistki. elektryków i toka1za zatrudnią 
Polskie Zakłady Pasów, Art. Technicznych i Ry­
marskich w Łodzi, ul. Piotrkowska 278. Zgłosze­
nia. osobiste przyjmuje Otjdział Personalny. 1017 

Km. 893-50. Komornik . Sądu Grodzkiego w Ło. 
dzi, rewiru IV, mający kancelarię w Łodzi, ul. 
Andrzeja Struga Nr. 7, na podstawie art. 602· k.p.c. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 20 li­
stopada 1950 r., o godz. 11, w. Łodzi, ul. Pl. Dą­
browskiego Nr. 5, odbędzie się I licytacja rucho­
mości dowodów rzeczowych składających się, z 
biżuterii złotej oszacowanych na łączną sumę 
zł. 21.102. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej :wyznaczonym. 
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